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jzkolictwo w królestwie Poskiem. 


Ukazało się od dawna pożądane i ogro- 
mnie cenne wydawnictwo: „Wykazy staty- 
styczne, dotyczące szkolnictwa początko- 
wego i średniego w latach szkolnych 1915- 


1916 i 1916-17“. Liczby szczegółowe, do- 
kładne. Dotyczą tylko, co prawda, jedynie 
©. i k. generalnego gubernatorstwa wojsko- 
wego w Polsce. Rzecz interesująca nie tylko 
dla Królestwa, ale i dla szerszej Polski, 

Zacznijmy od podstawowej c:'ścl staty- 
stycznej; Wyniki spisu ludności z 
dnia 15 listopada 1916. W 27 obw: lach czy- 
li powiatach okupacyi austryack!.j nalicza 
w tym dniu 8,495.476 ludności. w tem 
1.656.400 męskiej, a 1,839.076 że: -Liej. U- 
miejących czytać i pisać w tej n:zsie było 
tylko 823.259 (484.177 m. 830./-2 k.) a 
więc ledwie część czwarta. Z: 'jomość 
czytania samego posiadało 894.1:3 osób 
(156.092 m. 237.091 k.). W poprzei!:iej gro- 
madzie przeważają mężczyźni, w drugiej 
płeć niewieścia. bia celów i prac (świato- 
wych pożadane ju. «k. iryło poznać. na jakie 
goy tẹ wielką licii > | valfabetów rozđzíe- 
ić należy. Dzieci niż sześciu vu prz6- 
cież «zaliczać nio bedz x ©” en Dyo 
672.028, Dzieci, urodzony: | 1905— 
1909, a zatem będących w vsu szkolnym, 
było 509.331 (wedle płci 256.674 m. i 252.717 
t). Analfabetów powyżej lat 6 było 
ogółem 1,606.116 (mężczyzn 677.215, kobiet 
B28.901). 

Szkoły ludowe. Na tle liczb powyż- 
szych przyjrzyjmy się organizacyi i dziatwie 
szkolnej, pamiętając i o tem, że w pierw- 
szym roku sprawozdawczym okupacya obej- 
mowała 24 powiaty, a w drugim (1916/17) 
było tych powistów już 27. Wykaz I. podaje 
ficzby z 81. grudnia 1916 r., wykaz IL zaś z 
Bi. października 1916. Szkół było w I.: 1820 
publicznych i 326 prywatnych, a w IL: 2584 
publicznych i 92 prywatnych. Stosunek tych 
liczb bardzo znamienny. Co do języka wy- 
kładowego publicznych było w L: 12 nie pol- 
skich (wszystkie niemieckie), a w li: 14, ta- 
kże niemieckich. Inaczej jest w liczbie szkół 
prywatnych, z tych było w I: 8 niemieckich, 
a 49 żargonowych (w samem Lubelsktem 47), 
a w D. znajdujemy tylko 4 nie polskie Í to 
własnie niemieckie. Czyżby targonowe zni- 
kły wszystkie? Nie. Jeno widocznie wyka- 
tów nie podały. Liczby osób nauczających 
są w I. 1696 (950 m. 737 ż.) w publicznych, 
a w [I 3242 (1815 m. i 1927 ź.). Uderza sto- 
sunek płci, początkowo przewaga mężczyzn, 
a potem ogromna większość niewieścia, W 
prywatnych uczelniach było w IL. nauczy- 
cielstwa 239 (88 m., 161 Ł)} A ileż dzieci 
było do szkoły wpisznych? W I. roku tj. 
1915/16 było 144.955 (chłopców 80.448, a 
dziewcząt 54.507) w publicznych, a 21.087 
(11.241 m. 8447 ż.) w prywatnych. Uderza li- 
czba ostatnia: mniej dziewcząt kształci się 
w prywatnej szkole, niż chłopsów. W roku 
bieżącym mają publiczne szkoły ludowe dzie- 
ci 235.199 (125.158 m. 110.041 ł.), a prywa- 
tne 10.511 (5039 m. i 5472 ż.), czyli razem 
uczy się 245.710 dziatwy, w wieku zaś szkol- 
mym, jak wyżej wskazaliśmy, jest 509.391 
dzieci, zostaje ich zatem więcej niż połowa 
bez nauki. Szkół prywatnych nie wykazują 
wcale powiaty: biłgorajski, buski, hrubie- 
Szowski, jędrzejowski, krasnostawski, pu- 
ławski i tomaszowski. Ochronki ani ogródka 
troeblowskiego dla dzieci nie posiadają ani 
Jednego krasnostawski, tomaszowski i wło- 
szczawski. Najwięcej ochronek i schronisk 
dziecięcych mają powiaty: piotrkowski (80), 
dąbrowski (29) i noworadomski (25), ogółem 
zaś ochronek było w okupacyi austr. w L: 
218, w IL: 268, a w nich dziatwy w I.: 
18,790, w Il.: 16.311, nie zawsze przecie nie- 
letnich, bo wiek przyjęcia dochodzi nawet 

16 (kieleckie), a nawet najwyższe mini- 
mum znajdziemy, bo lat 6, gdy uajniższe 2. 
pi mieszczenie szkół jest równie 

teresujące. W I. roku całkiem własne bu- 
ynki posiadało 717 szkół, częściowo wła- 

e 82, a wynajęte 571, a w II. liczby te ro- 
Eną do: 927 własnych, 68 częściowo wła- 
Enych, 1530 wynajętych. Z tego wyczytać 

Smy, że prawie połowa szkół jest otwarta 
wzni ie nowo i czasu jeszcze nie było na 
Ek k ży dla nich osobnego budynku. A 
kot kawe, żę największą liczbę domów dla 
(165) ; olnych wynajęto w  Lubelskiem 
m ) i Piotrkowskiem (130), z czem warto 
NIEP a liczby ludności i analfabetów: 
> aon 1 85.719 dla Lubelskiego, a 242,768 

A kj R komkiegg Obszar ogr o- 

! olnychi w morgat - 
raża się liczbami w L: 2615, zd 7 m 
 Bzkoły średnie. Za rządów, rosyj- 
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skich w Królestwie polskíem szkoła publi- 
ozna była równoznaczną ze szkołą ro 

polską była tylko uczelnia prywatna. O tem 
trzeba pamiętać, gdy się statystyce naszej 
prz aó zechcemy. Z końcem roku 
szkolnego 1915/16 było w granicach okupa- 
cyi austryackiej tutaj 42 szkół średnich 


O przedsiębiorczość rodzimą. 


Brak przedsiębiorozości rodzimej Jeeł w'y- | śr 


ukrywających się przed bacznem okiem nad. | Rząd chiński nie zdecydował się jeszcze 
zorczych władz. j do tej chwili, czy zerwanie stosunków w 

Dotychczasowy monopolista w handlu, po-|istocie ma nastąpić. Koalicya pracuje nad 
i wzbogacony homonovus z nie-|tem całą siłą pary, ofiarując Chinom różne 


mikiem wad wychowania, Wśród zbiurokra- | pokojem cmt cj śledzić te groźne dla nich| korzyści, zwłaszcza natury finansowej, — 
ia naszego społeczeństwa, kupcy, | Objawy. Handlarz drzewny widzi powstają- | Mianowicie koalicya ma zrzec się na razie 


- | przedsiębiorcy i ludzie interesu uchodził ra |ce na milionowych kapitałach oparte koo-|ras za odszkodowanie wojenne, jakie Chiny 


watnych, a tych 2 publiczne (nauczycieiska | coś mniej maczącego w hierarchii społecz. | poratywy, które usuną go z widowni, a co|płacą państwom europejskim z czasów po- 
w Jędrzejowie i realne gimnazyum w Kiel- nej. Każdy rapobiegiiwazy i sprytniójszy | najmniej ograniczą do minimum szkodliwą | wstania hord Czerwonego Kułaka w r. 1899 


cach). Były one w 16 powiatach; najwięcej | syłowiek zdobywający majątek, podporząd- | jego działalność. 


prywatnych średnich zakładów posiadało 
Lubelskie, właściwie sam Lublin, bo 12. Na 


liczba prywatnych wzrosła do 50, a pubiicz- 
nych do 11. Stosunek już teraz znacznie ko- 
rzystniejszy dla publicznych. Publicznami są 
dzisiaj: w Jędrzejowie seminaryum nauczy- 
cielskie męskie, w Kielcach som. naucz. mę- 
skie i gimnazyum realne, w Krasnyiastawie 
gimnazyum realne, Lublinie sem. naucz. ten- 
skie, Pińczowie gimn. realne, Piotrkowie 
semin, naucz.śeńskie, Puławach realna szko- 
ła, Solcu semin. naucz. męskie, Zamościu 
semin. naucz. męskie i gimnazyum realne. 
Nie małe znaczenie dla szkoły posłada 
wzgląd, kto ją utrzymuje, kto jest jej właści- 
cielem. Inny jest bowiem stosunek do nozelni | 
jednostki prawnej, a inny jednostki prywat- 


kowany był pod niepochlebne u nas miano 


; Dalsze raty miałyby być płacone dopiero 
Oboy bankier widzi, Łe społeczeństwo nie |po wojnie. Ponadto otrzymaćby miało Pań: 


„geszefciarza', Bkładały się na to warun- pędzi do niego jak dawniej ślepo, zwabione |stwo Środka ulgi celne, które korzysunieby 
początku bieżącego roku szkolnego 1916/17 jej wiród jakich wzrośliśmy, a w których |złocistemi mzyidami jego kantorów, lecz wpłynęty na jego stan ekonomiczny. Podo 


wietkt handel, przemysł, 
wjzelkiego rodzaju pośrednictwo 
dziły * PA 
się ze względami egyki a 
uczciwością kupiecką. Polski przedsiębior- 
ca, pośrednik I agent handlowy należeli do 
rzadkości i aczkolwiek pracowali uczciwie, 
przebijając zapory przesądów, przylepiano 
fm niepochlebną etykietę, podporządkowy- 
wano ich pod miano „spekulantów“ maslu- 
gujących na takie określenie. 

W takich warunkach zaskoczyły! nas wy- 
gadki wojenne. Ograniczenie produkcyi 1 
występujące z niem braki zwrówió musiały 


się w obcych rękach, nie liczących | mie 
: 4 z t r.| CZasowego usuwania polskiego pirniądza z|tycznego stron obydwu zależy w znacznej 


przedsiębiorstwa i polski grosz znosić zaczyna do polskich ban-|bne korzyści ofiarowują zresztą teraz Chi- 
„znacho- | ków i kas. Krytyczniej niż dotąd patrzeć u-|nom i Niemcy, jak wiadomo z ostainich te- 


I docen!a szkodliwość nietylko dotych-|legramów. ©d siły przeto wpływu dyploma- 


obrotu w kraju, lecz obawia się korzystać |mierze, czy rząd Niebieskiego Państwa po- 

z obcego kredytu, niebezpiecznego w | weźmie decyzyę ostateczną i czy pójdzie na 
czasach niekorzystnej pieniężnej konjunktu-|rękąg koalicyi, która przygotowuje w ten 
ry.Przekonały się bowiem sferynaszehandlo-|sposób ekonomieńą „wbjnę po wojnie“ i 
we i przemysłowe o płochliwości obcego ka- |chętnie widziałaby sparaliżowanie ekonomi- 
pitała, który za pierwszym podmuchem prze-|cznych wpływów niemieckich w Chinach, 
silenia umykał tam, skąd nadpłynął, powo-|przez co otworzyłoby się szersze pole jej 
dując przewroty w życiu gospodarczem, a|własnym dążeniem. Tak trzeba  przede- 
wynikłyja stąd katastrofalnym następstwo | wszystkiem rozumieć próby, które zmierza- 
przeciwdziałać musiał nasz Bank Krajowy, |ją do rczszerzenia bloku koalicyjnego, skie- 


naszą uwagę na Tealną stronę życia. Zola- 
dek i wszelkie upodobania zaspokajane rę- 
ką obcą, dopominać się zaczęły © Swe pra- 
wa. Zaczęliśmy biadać na niesprawiedliwy energia, jaką pobudziły ciężkie dla nas cza- 
przydział najrozmaitszych artykułów C0-|gy, przecbrazi nas w społeczeństwo odrodzo- 
dziennych potrzeb, odczuwalłśmy ©OTZ|ną gospodarczo. Niech polski czło- 
większą zależność od obcopiamiennych a8-|wieęk interesu przebiła sią przez zaporą 


od grożących im bankruatrw. 


nej. Komitety obywatelskie mają w swej pie- Fick tlko „sdi 


czy 11 szkół, miasta 8, Zrzeszenie nauczy- 
cielakie 2, Komisya szkolna 2, grono nau- 
czycielskie 1, kupcy 1, a 29 jest przedsię- 
biorstwem prywatnem. Prywatne szkoły śr0- 
dnie są w Chełmie, Dąbrowie, Hrubieszowie, 


się zdrowo polska 


PPOŻ e a eo Marnier gestów, „TÓN“: węglowych, cukrowych, il wstecznictwa i znachodząc poparcie w 
Woo, Noworadomsku, Olkuszu, Ostrowcu, | jajowych. Bpostrzegliśmy, ża wszystko, ka- | pracach nad podniesieniem dobro- 


przedsiębiorezość a wiara w siiv własne il 


powoli | miczne, które padłyby poważnie na szałęj 


ratując dawnych klientów obcych banków |rowanego przesiw Nieiaeom, aż po Chiny. 


Polityczne Pezelucye cieszyńskie. 


Wydział gminny miasta Cicszyna na po- 
siedzeniu odbytem świeżo pod przewodnie- 
twem burmistrza Gamrotha uchwalił szereg 
rezolucyi poliiycznych do rządu, w których 
przyłącza się manifostacyjnie do linii wyty- 
cznych, jakie dla wewnętrznej polityki au- 
stryackiej przyjęły  niemiecko-narodowe 
stronnictwa parlamentarne. Wydział żąda 
w szczególności zaprowadzenia niemieckie- 
go języka państwowego, „zabezpieczenia 
Niemcom w Austryi tego stanowiska, Jakig 


go wymaga interes państwa“, jak najszyb- 


EZ Galicyi, a wreszcie 
za, że „ludność Cieszyna potępia jak 
najstanowczej wszelkie skądkótwiek pocho- 
dzące usiłowania, zmierzające do włączenia 
w jakiejkolwiek formie Śląska wschodniege 
do Galiczi*, 

Przeciw uchwalom tym protestuje energi- 
cznie „Dziennik Cieszyński”, upatrując w 


nich moment prowokujący wobec ludności * 


połskiej, a tem samera zaburzenie zasady 
pokoju wewnętrznego. W sprawach, które 
rezolueye powyższe poruszyły, mogą — zau 
waża „Dziennik Cieszyński“ — wypowią” 
dać się stronnictwa i grupy polityezne, nit 
wolno w nich jednak angażować się jedno. 
stronnio reprezantacyi miasta, w którem ży 
je ludncść nietylko niemiecka, ale i polska, 


mie skarby naturalng, są pożądanym terc- | Gieszyn posiada ludn: fé co najmniej w po- 
nem ókspanzyi ekonomieznej dla każdego |łowie polską i wydział gminny cleszyńszi 
kraju, który rozporządza kapitałumi i siłami | popełnia niedozwoloną uzurpacyę, gdy takża 
fachowemi. Mogą stanowić świetny rynek w jej imieniu żąda narzucenia niemieckiego 
zbytu dia wyrobów przemysłu i naodwrót | charakteru Austryl. Nie może również wy4 
można w nich wytworzyć obcemi siłami prze-; dział gminny zaręczyć, czy Polacy cieszyń4 
mysł, niosący ogromne zyski. Aby to się|scy istotnie potępiają tak stanowczo myśl 
stało, trzeba podnieść kraj ekonomicznie. przyłączenia polskiego Śląska do Galicył 


t 


Pińczowie, Piotrkowie, Radomiu, Sandomie-| żdy niemal produkt pracy polskiej, e bytu, uzupołni brakujące nam luki spo- 
rzu, Suchedniowie, Urzędowie t Zamościu, W | chodzić musi przez obcy alembik, narażając |łeczne, aby wolny, gospodarny i zaso- 
liczbie szkół tych przeważa. kierunek gimna- | nas na przykrą bardzo a upokarza jącą HPA bny naród, mógł utrwalić swój byt niezale- 
zyalny (28). Uczniów posiadają 6823, uczenie| zem rależność. Wśród nędzy, Żeką p e a|żmy w rodzinie narodów, jaką stworzy po- 
zaś 4039. Zakłady publiczne jako eałkiem |wojna, przypatrywaliśmy się ksi il wojenna karta. R. W. 
młode i ponieważ społeczeństwo się z nimi 2: Fi ERA zdały 
nie oswoiio, Hesg stosunkowo małą liczbę | śmy jak na rumat £ s a a 
młodzieży, bo 719 wychowanków ! 79 wy- |fortuny „homonovurów* i do jakich krań- AŻ po Chiny. 
chowanek. W roku poprzednim było w pry-|ców doenodsź ich oynkan wyzysku. i doj „Z 
watnych 4225 m. i 8.829 $, a w pu W czasie gdy dla pokonania kilometro- | Na notę o zaostrzeniu wojny: podwodnej 
189 uczniów, żeńskich bowiem szkół tej wych ogonków w miastach władze aprowi- | przez Niemcy odpowiedziały, jak wiadomo, 
tegoryi jeszcze nie było. zacyjne obmyślają sposoby zrejonowania| Chiny, dotychczas neutralne, protestem i 

Dla roku 1915/16 przeprowadzono też po- | najrozmaitszych artykułów codziennych — |grożbą zerwania stosunków dyplomatyczn. 
dział młodzieży bardzo ważny dla polityki| po wsiach polskich kwitnie handel wy- = E e Jeżeli prasa niemiecka zajmuje 
szkolnej i społecznej, podział wedle zająć |mienny. Za cukier, tytoń i naftę wyłudza ie ai tą sprawa, to nie ze względów 
rodziców i wyznania. Wedle miejsca pobytu | spekulant jaja i masło, eby je z lichwiar- st sę | k , » kary, nie przedstawiają 
rodziców było miejscowych 6316, a zamiej-|skim zyskiem sprzedać w miastach, Dopie- u i wz z pz N; : ma byłby 
scowych 1788, blizko część czwarta. Wedle| ro wprowadzanie w życie Urzędu żywno- m ae | ue ejscle CI w E a 
zajęć rodziców było synów, względnie, ściowego i znakomicie zorganizowanej kon: sy eah hias tipa kę, al Sip BE 4 
córek właścicieli i dzierżawców ziemskich | troii, docierającej A Nec kalkułacyi | SF! Poolągaiody za 8003 następstwa ekono- 
834, włościan 758, rzemieślników 1811, kup- | lichwiarskiego handlu zaczęty ce „zaw IiE r OR 
ców 1588, urzędników, adwokaiów i t. p.|lecz ekuteeznie tępić nadużycia, Tak było w y plk" skt = sań 2 
2269, robotników | innych 1234. Choć publi- | każdej dziedzinie gospodarczej. Rolnik ciał „ia, a wA T ry cj l 
czne były 2 tylko szkoły, przecież warto się |orai i mtóci, a zysk z handlu ziarnem, mą- | ORow mieszkańców, B posiadające olbrzy- 
przyjrzeć, skąd ich młodzież przybyła. Miej-| ą í produktami wiejskiemi osiągał obcy | 
scowych zapisano 54, a zamiejscowych 85. | handlarz. Materyał drzewny naszych lasów 
Właściciel ziemski jeden tylko powierzył sy- był monopolem obcego handlu i przeróbki. 
na szkole publicznej, włościan 65 (w sdi Ale, drzewny i faktor bągacił się, 0- 
naryum nauczycielskiem 61), rzemieślników | czekiwał bankructwa ziemianina, aby xde- 
24, kupców 14, urzędników 12, robotników | wąstowane z lasów dobra kupić na licyta- 
23. Co się tyczy wyznania, miały pry-|eyj í z lichwiarzkim zyskiem rozparcelować 
watas zakłady łacinników 6846, ewangoli- 
ków 89, żydów 1116, prawosławnych 4, a 
publiczne rzymsko-katolików 184 i 5 moj- 
żeszowego wyznania. Jak się wyznaniowo li- 
czby ułożyły w bieżącym roku i jak etaty- 
styka według pochodzenia stanowego się 
oh, cie można jeszcze określić, ta- 

| niema, snać powstaną dopiero po spra- 
wozdaniach rocznych. Opłatę szkolną, 
dość tutaj wysoką, złożyło, w całości 4678, 
a zniżoną 2231, młodzieży uwolnionych od 
niej było ledwie 821. W 8 zakładach nie wi- 
dzimy uwolnienia ani jednego, w 8 po je- 
dnem, najwięcej uwolnionych od czesnego 
było w radomskiej szkole handlowej. Zau- 
ważmy przygodnie, że gdzieniegdzie rząd o- 
beeny przyszedł właścicielom szkoły prywa- 
tnej w pomoc, użyczając tm gmachu i środ- 
ków naukowych za czynszem jednej korony 
rocznie. — W szkołach publicznych płaciło 
tylko 6 uczniów czesne, a 133 było od niej 
uwolnionych. 

Zapewne, że przydałaby się statystyka 

wyznaniowa w szkolnictwie pospolitem tak- 
że, że o to i owo jeszczebyśmy pytali, ale 
przecig i tak, jak jest, są wykazy statysty- 
czne obrazem ciekawym, pożytecznym, wiele 
uczącym i wiele mówiącym. Rząd okupacyj- 
ny dostał w wykazach tych dokument pracy 
kulturalnej w KrółestwiePolskiem. Podwali- 
nę dziełu temu dał radca szkolny dr Maryan 
Reiter, pierwszy organizator szkolnictwa 
polskiogo publicznego w Królestwie. Jego 
też pracą są omówione Wykazy. 


Emge. 


"— 


pomiędzy chłopów. 

Przemysłowieć 1 rękodzielnik uzależnio+ 
ny od obcych składów surowca, stawał się | 
zupełnie od nich zależny i opłacając lichwę, 
nie: mógł znieść obcej konkurencyi, zalewa- 
jacoj kraj swą produkcyą i pośrednictwem. 
Wojna, odbudowa kraju 4 wyodrębnienie 
nad kiórem pracują nasi ekonomiści, pa- 
noszącą się lichwa-towarowa į orgie obcego 
pośrednictwa, otworzyły nam oczy. Pocza-|i pół procent dywidendy, zaś eksploatacya 
liśmy więcej jak kiedykolwiek swą zależ- | rudy żelaznej obiecywała również rentowne 
ność od obcych ezynników, lecz zarazem,£| przedsiębiorstwo. 
siłę do. przeciwdziałania zorganizowanym| W. róku 1913 wywóz niemiecki do Chin 
niszczycielom. Wzrosła praca kooperatyw- wynosił 180 milionów marek, około 1,2 pro- 
na, rozwinęły się związki przynoszące Mi- cent ogólnego eksportu Niemieć, import zaś 
lionowe obroty, powołanó do życia kółka | stamtąd dosięgał tejsamej mniejwięcej kwo- 
rolnicze, których sieć gęsta rozpięta po Kra- |ty, czyli że w bilansie handlowym niemie- 
ju i pobudzona do działania spełni godnie| ckim Chiny odgrywały poważną rolę. W 
swą misyę. Rocznik „Spółek Oszczędności i| portach chińskich, otwartych dla cudzo- 
Pożyczek* wydany za ezas wojny Świad-|ziemeów, było osiadłych 2029 kupców nie- 
czy, że nasz Wawrzyniak galicyjski dr. mieckich, reprezentujących 274 firmy, prze- 
Stefrzyk, nie tracił czasu i przedstawił| ważnie @a handlu komisowego. Niemieckie 
nam bilans prac, na który z otuchą patrzyć |linie okrętowe, jak „Hapag“, „Hansa“, 
musimy. Lloyd półnoeno-niemiecki i inne ciągnęły 

Budzi set uśpienia typ zdrowy .„„pol-|znaczne zyski z żeglugi do portów chiń- 
skiego człowieka interesu" rodzijskich. Na giełdzie berlińskiej znajduje się 
się kasta mało znanych nam dotychczas lu-|około 1150 do 1200 milionów papierów 
dzi, których brak odezuwaliśmy w naszem| chińskich, przeważnie pożyczek państwo- 
życiu gospodsrczem. Zaczynają oni działać |wych i kolejowych. W razie gdyby zerwa- 
w związkach i kółkach, kuszą się o dostawy,| nie stosunków dyplomatycznych doprowa*- 
podejmują rokoty, których się dawniej nie |dziło da wypowiedzenia wojny, wówczas u- 
imano. Z urzędnika spędzającego lata przy |stałobky płacenie procentów za te papiery, 
biurku, „załatwisjącego kawałki'|a nadto cała dotychczasowa praca ekono- 
wyrasta siłą umiejętnie kierująca koonora-|miczna Niemiec w ©hinach uległaby zata- 
tywą, rodzi się kupiec kalkulujący dokła-|mowaniu i podkopaniu na przyszłość. To 
dnie towar i wypowiadający walkę lichwia-|też jest celem koalicyi w tym razie — nie 
rzowi wykorzystywającemu nędzę ludzką, a| akcve militarne Chin, te bowiem, jak zazna- 
zorganizowanemn w splot central. łatwiej! czyliśmy nie wehodziłyby wcale w rachubę. 


przedewszystkiem stworzyć koleje i drogi 
wodne. W pracy tej współubiegali się już 
przed wojną Anglicy, Niemcy, Belgowie, A- 
merykanie i Japończycy. W szczególności 
Niemcy założyli dwa wielkie towarzystwa 
akcyjne: towarzystwo kolei szantuńskiej 0- 
raz towarzystwo górnicze szantuńskie, pierw 
sze z kapitałem 60 milionów marek, drugie 
z 10 milionami. Akcye kolejowe dawały T 


a -n a . 


przy sposobności wewnętrznych  przeisto4 
czeń w państwie. W każdym razie jest rz 
czą draźniącą, gdy cieszyńska reprezenta/ł 
cya gminna, korzystając ze swego składu 
narodowościowego, działa wyraźnie w myśl 
uczuć jednej tylko grupy narodowej w mies 
ście. 

„Dałennik ©ieszyński" wzywa wydział 
gminny miasta Cioszyna, aby w tych cię 
kich i trudnych czasaćh, które wymagają 
jak największego skupienia równoplemieme 


nych Barodów Austryi, przestała jątrzyć 4 


rozdzielać, a poświęciła się dobru wszystę 


kich obywateli, wzorując się na wzniosłym * 


przykładzie pary monarszej, która jednako+ 
wą troską otacza wszystkie ludy monarchii 


Listy lwowskie. 


Lwów, 9. marca. 
(Urzęderainie Dr. Rutowskiego. — Pamietnikh 
prezydenta z pobytu w Rosyi. — Centrala dobrog 
czynności. — Życie). = 


a 
Komisarz rządowy miasta Lwowa dr. T. 
deusz Rutowski od razu wszedł w swój ży: 


wioł: w pracę, której na Ratuszu jest obe4 


enie wiele. Nietylko, że przewodniczy 
wszystkich posiedzeniach, ale ustawicznię 
bada i zapoznaje się ze sprawami, jakie za 
szły w czasie jego nieobecności. Ponadłx 
zajmuje się gorliwie zbiorami miejskimi, W 
nawale zajęć znajdując zawsze czas na spę 
„dzenie kilku chwil w Galeryi Miejskiej, Ka 
mienicy Sobieskiego, Archiwum itd. Na 
cach miasta. znowu, jak za dawnych do 
czasów widać codziennie powóz, a w 
piękną, wyniosłą postać dra Rutowskieg 
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Sir. 2. 


_ „GŁOS NARODU* z fnia 13, Marca 1917 roku. 


A i i . 
| uchodzi i 


przed którą odkrywają się z ezcią głowy 
przechodniów. 

Ksiegarnia H. Altenberga zakupiła od dra 
Rutowskiego dwa jego ciekawe dzieła. 
Picrwsze, nad którem pracował jeszcze przed 
wojną: „Rok 1863 w sztuce“ z mnóstwem 
ilustracyj, drugie, które wzbudzi napewno 
olbrzymie zainteresowanie u nas i za gra- 
nicą: „Pamiętnikiz czasów inter- 
nowania go w Rosyi*. Druk pamię- 
tuików ma się rozpocząć z końcem lata. 

Przed kilku dniami odbyło się w ratuszu 
zehranie delegatów Towarzystw dobroczyn- 
ności, celem uchwalenia statutu Centrali 
dobroczynności. Towarzystw takich jest we 
Lwowie przeszło 100, jedno nie wie prawie 
nic o drugiem, niema ewidencyj pobierają 
cych wsparcia i dary, tak, że zdarza się, 1ż 
jedna osoba w kilku Towarzystwach za0- 
patruje się w pieniądze i żywność. Zdarzało 
się, że cały szereg ludzi w ten sposób postę- 
pujne, stworzyło sobie wygodny, próżniaczy 
żywot, zabierając miejsce prawdziwym bie- 
dakom. Aby temu zapobiedz powstaje we 
Lwowie instytucya, której celem jest zje- 
dnoczenie wszystkich czynników pracują- 
cych na połu dobroczynności z zastrzeżeniem 
połnei samoistności Towarzystwom dobro- 
czynnym, które do Centrali przystępują. Za- 
daniem tej Centrali bedzie wspólne prowa- 
dzenie pracy na polu dobroczynności prywa- 
tnej i publicznej przez wzajemne informowa- 
nie się w sprawach humanitarnych, przede- 
wszystkiem w udzielaniu skutecznej pomocy 
doraźnej i stałej. Miasto ofiarowało na ten 
cel 5000 koron. Centrala nie będzie insty- 
tucyą miejską, lecz prywatną. — Gotowy 
już statut odszedł do namiestnictwa, celem 
zatwierdzenia go. 

Życie codzienne na ogół nie odbiega od 
życia miast dalej położonych od frontu. 
Przyzwyczajono się tu do wielu rzeczy, na 
pewne sprawy ludzie patrzą spokojniej, niż 
ci z „hinterlandu*. dochodzące strzały cięż- 
kich dział z pod Złoczowa nie robią na ni- 
kim wrażenia. Wszyscy zajęci są czem in- 
nem, coraz większym brakom i drożyzną 
wzmagającą się z dnia na dzień. Poza tem 
ruch wielki na ulicach, w kawiarniach, ki- 
nach kt zwykle wypełnionym teatrze. Obe- 
enie mamy „Tydzień Opieki Legionowej“, 
który powiedzie się w zupełności, jak wo- 
óle każda piękna akcya we Lwowie. Co- 
dzień jakiś koncert, odczyt, podwieczorek z 
muzyką itp. urozmaicają szarzyznę twarde- 
go bytu — a sensacyę przynoszą nam prze- 
jezdni z bezpośredniej blizkości linii bojo- 
wej, na której obecnie... nic się nie dzieje! 

Świat artystyczny, literacki i dziennikar- 
ski Kuli się po kątach kawiarni; powstają 
plany, pomysły, projekty snute przy bardzo 
cienkiej“ herbatce i bardzo podłym papie- 


S osie Punktem zbornym tego świata to „MS 


ma“, gdzie widzi się Jedlicza, Szarotę, 
Zbierzchowskiego, Maykowskiego, Schró- 
dera, Stanisława Wasylewskiego, J. Wali- 


cką, Gawiikowskiego, Wysockiego, Temera, 
Kurczyńskiego, Kwiatkowskiego, Bratkow- 
skiego i innych. Starsza brać artystyczna 
gromadzi się w kasynie, gdzie często poja- 
wia sięi Kasprowicz, który niedawno w prze- 
pełnionej sali magistratu wygłosił przenię- 
Roy odezvt o „„Romantyzmie angielskim. 
Na ogół jednak jest szaro i smutno. 
Ego. 


ZSZ >> 
MAŁY FELIETON. 


Źle zrozumiał. 


Pierwszy chłop: Dziwna rzecz — przad 
wojną zawsze kłanjałem się mieszczanom, idąc ze 
świnią na targ. a oni zaledwie raczyli kjwnąć 
głową. Teraz zaś, gdy idę ze świnią na targ, wszy- 
scy mi bardzo uprzejmie składają ukłony. | 

Drugi chłop: Nie unos się znów zanadto 


: wdzięczności. 


obeych gości „za mlekiem 

miodem płynący* eo pociąga przykre następ- 
stwa dla ogółu odezuwającego niemniej braki 
niektórych artykułów, jak w innych krajach. 
Ponadto nasi „„homonorusy* z chałą i gęsiną 
odbywają podróże do Wiednia przekrapiają je 
świętalną śliwowicą co drażni apetyty towa- 
rzyszów podróży i wyrabia u nich przekona- 
nia, że w Galicyi wszyscy jadają chałę i gęsi- 
nę. Podobnie zdarza się z kanapkami, ofiaro- 
wywanemi wyjątkowo dystyngowanym obcym 
gościom, dla ujęcia ich gościnnością, której 
skutki nie dały długo na siebie czekać. Qbo- 
wiązkiem ogółu jest strzeżenie przepisów i kto 
zauważy pewne odchylenia, powinien wprost 
zwrócić uwagę niemądrego gospodarza na kon- 
sekwencyę jaką za sobą pociaga jego chciwość, 
głupota lub nadmierna uprzejmość, wprowadza- 
jąca w błąd władze. Sądzimy, że wymiar srogich 
kar, jakie magistrat nałożył na omijających 
przepisy będą dla mech nauką na przyszłość. 

Tem więcej jest to karygodne, gdyż fakty- 
czue braki nie mogą Znaleźć z tego powodu 
zrozumienia u czynników zewnętrznych, a pre- 
zydyum miasta bezskutesznie częstokroć koła- 
taé musi w Urzędzieżywnościowymi 
w innych instytucyach o uregulowanie przy- 
dzialu. 

Jak nas z miarodajnych sfer informują po 
skutecznych zabiegach i załatwieniu wszelkich 
formalności w sprawie dowozu ziemniaków, 
gdzie wojskowość, znając faktyczny smitny 
stan uwzględniała starania gminy, zackodwiły 
inne przeszkody tamujące dowóz. Wchosłzą 
tu w grę czynniki jak p Fessler dawny agont 
„Milesa“ a obecnie mąż zaufania Ernte Ver- 
wehrtungs-Zentralle* z Lublina, który przez 
znanego w mieście p. Rlatta wstrzymuje 
transporty ziemniaków dla Krakowa: „bo tez 
jego pozwolenia pomimo nakazu najwyższej in- 
stancyi ziemniaków wysłać nie można”. Czytel- 
nicy nasi zapewne przypominają sobie zamiesz- 
czony niedawno w „Głosie Narodu" życiorys 
Blatta co może Świadczyć od jakich czynników 
zależnem jest czasem zdobycie żywności dla 
miasta, 

Tak samo smutnie przedstawia się sprawą 
z węglem, którego brak dał się tak dotkli- 
wie odczuć w ostatnich trzech tygodniach. Otóż 
z produkcyi galicyjskiej 40 wagonów dziennie 
odchodzi do Wiednia, 20 przeznaczono dla ca- 
łego kraju, 13 otrzymał Kraków, z czego sa- 
ma elektrownia miejska zużywa dziennie 6 i pół 
wagona. Prezydyum miasta czyni jak najdalej 
idące starania, aby zapobiedz smutnym następ- 
stwom dotkliwego braku. 

Przyznać trzeba, że wiceprezydent Jan K an- 
ty Federowicz i Rolle wiele prac i za- 
biegów położyli. aby w miarą możności przeciw- 
działać grożącym brakom aprowizacyi. 


Z miasta. 

UCZCZENIE DRA 1G. DEMBOWSKIEGO. 
W biurze zarządu głównego T. 8. L. przy ul. 
Floryańskiej odbyło się w niedzielą w południe 
uroczyste wręczenie adresu T. S. L. b. wice- 
prezydentowi Rady szkolnej kraj, Drowi Igna- 
cemu Dembowskiemu. Na uroczystość przybyli 
miejscowi i zamiejscowi członkowie zarządu 
gł T. 8. L. i grono gości. Do wprowadzonego 
na salę posiedzeń wicepr. Dra Dembowskiego 
przemówił prezes T. S. L. Dr Ernest Bandrow- 
ski, który podniósł, ża wiadomość o ustąpieniu 
Dra Demhowskiego z zajmowanego stanowiska 
przyjęło T. -8. L. z ubolewanien, umiejąc od- 
cziwąć u ustępującego wiceprezydenta 
wysoką wiedzę, sprawiedliwość, zacue i ohywa- 
telskie serce. Dlatego Towarzystwo przyłącza 
się do hołdu, jaki społeczeństwo .mu składa. Po- 


nych racyj — na głowę, względnie gospodar- 
stwo domowe. 

TOW. PIELĘGNOWANIA NAUK SPOLE- 
CZNYCH. Grono osób interesujących się nauka- 
mi państwowemi i politycznemi przystąpiło do 
wznowienia działalności Tow. pielęgnowania 
nauk społecznych w przekonaniu, że pogłębie- 
nie wiedzy w zakresie tych nauk może oddać 
rzetelne usługi społeczeństwu naszemu w chwili 
oczekujących je doniosłych przemian społecz- 
nych i politycznych. Osoby pragnące wziąć u- 
dział w działalności naukowej pomienionego To- 
warzystwa są proszone o zgłaszanie kandvda- 
tur swoich na ręce przewodniczącego zarządu, 
prof. Adama Krzyżanowskiego (ul. Łobzowska 
nr. 12 L p). 

Pierwsze zebranie wznewionego Towarzystwa 
odbędzie się w niedziele dn. 18 bm, o g. pół do 
11 rano w Sali nr.'43 w Coll. novum Uniw. Jag. 

Porządek dzienny zapowiada referat dra F. 
Ronecznego p. t. „Rosyjski rodzaj bizantyzmu'. 
Goście mile widziani. 

„KRÓLOWA KINA“, Wiele barwnych po- 
pisów choreograficznych, tańce na scenie i na 
stole, zapadająca się sofa, duet we windzie, 
groteskowy milioner amerykański ze swą grate- 
akową połowicą, „Królowa kina zakochana 
w bohaterze kinotentru, a oddająca wkońcu 
| rękę jąkającemn sięiwniej znów zakochanemu 
innemu artyście kina, milioner podstępnie nwa- 
biony do zdjęcia kinematograficznego i ośmie- 
szony potem we wszystkich teatrach świetlnych 
Fiiadelfii, druga wreszcie para kochanków: cór- 
ka milicnera i bohater kinoteatru, udający ba- 
roua francuskiego — oto treść najnowszej ope- 
retki, wystawionej w teatrze ludowym. Cała ta 
„akcya* błyskotliwa, pełna mniej lub więcej 
udatnych dowcipów tle miłe wopadającej w 
ucho, lecz banalnej muzyki, wypełniła sobotni 
wieczór teatralny. 

Zalet głosowych p. Krajewskiej (Królowa 
kina), p. Harasimowiezówny (córka milionera) 
i p. Millera („baron* de Gardennes) przypominać 
mie potrzebujemy. Cieszą się oni zasłużonem 
uznaniem, bywalców sceny ludowej. P, Mino- 
wicz, uzdolniony komik operotkowy, z powolze- 
niem odegrał rolę jąkającego się aktora kino- 
teatru. P. Berski, jako Clutterbuck. milionsr i 
p. Adolfina Zimajer, jako jego żona, stworzyli 
zabawne figury. W akcie II. p. Nina Doli odtań- 
jozyta cake-walka . Chóry i orkiestra pod ba- 
tutą p. Walewskiego trzymały się dobrze; znać 
| było staranne przygotowanie tego zespołu. O- 
gólnie się podobała dckoracya p. Wierciaka 
w akcie W., przedstawiająca Filadelfie w nocy. 

Dodawać chyba zbyteczna, iż premiera ope- 
retki ściągnęła do teatru tak licznych widzów, 
że ledwie sala pomieścić ich zdołała, Huczne 
oklaski po każdym akcie i wśród aktów nagta- 
dzały wykonawców głównych partyj, oraz efrk- 
towniejsze zbiorowe popisy. ez. 

Z TEATRU IM. JUL. SŁOWACKIEGO. Dzi- 
siaj po raz trzeci „Otello“ Szekspira ze znako- 
mitym gościem Romanem Żolazowskim w Świe- 
tnej kreacyi tytułowej. Entuzyastyczne przyję- 
cie ze strony krytyki i publiczności świadczy 
o sympatyi i uznaniu, jakiem cieszy się u nas 
doskonały tragik lwowski, jeden z najwybitniej- 
szych odtwórców tej postaci. Wśród współgrają- 
cych znalazł nasz gość dobrych partneró, ja- 


Utrzymały się w cenie z poprzedniego tygodnia 
tylko buhaje M, krowy M i IM, jałówki IT. Nie- 
rogacizna podrożała ponownie o 9 kor. na 100 
kg. bitej wagi. 

Z Połski i ze świata, 

PRZYJAZD P. NAMIESTNIKA. Z Białej pi 
szą nam: Nowo mianowany namiestnik Fkscel- 
lencya generał kawaleryi, hr. Karol Huyn, przy- 
był w niedzielę dnia 11 b. m. automobilem 
z dworca kolejowego, w towarzystwie swych 
adjutantów do kościała parafialnego na nabo- 
żeństwo. Powitany przez duchowieństwo: ka. 
proboszczą kan. Karola Rychlika i ka kanonika 
jubiluta Flłeischera, przeszedł przez szpaler dzie- 
ci szkoinych do prezhyteryum na przygotowane 
dla niego miejsce. Ks, proboszcz odprawił Mszę 
św. z benedyzcyą Sanctissimmi, poczem odśpie- 
wano hymn ludów. 

Prócz niedzielnej publiczności w kościele 
wzięli udział w nabożeństwie: prezydent hr. Wo- 
dzieki, radca namiestnictwa Biesiadecki, sraro- 
rosta Siadlecki, hr. Schaffgotsche, sekretarz 
Sobolewski, wielu wyższych urzędników prezy- 
dyalnych i Rada miejska, Wysłuchawszy naho- 
żeństwa, udał się p. namiestnik do ratusza iniej- 
skiego, gdzie przyjmował przedstawicieli władz 
i udzielał audyencyi. Dziękując za urządzenie 
nabożeństwa proboszczowi i pochwaliwszy dzie: 
ci szkolne, zaznaczył, iż bardzo cieszy, iż może 
objęcie urzędowania swego w krzju rozpocząć 
od wysłuchania Mszy św. Po południu odjechał 
p. namiestnik do Krakowa. 

O APROWIZACYĘ LWOWA. Dzienniki 
lwowskie donoszą, że zastępca komisarza 174- 
dowego i szef aprowizacyi miejskiej dr. Schlei- 
cher wygotował dwa obszerne memaryały. je- 
den do urzędu żywnościowego namiestnictwa w 
Krakowie w sprawie zaopatrywania miasta w 
mięso, a drugi do urzędu żywnościowego w 
Wiedniu. oraz do innych kompetentnych czyn- 
ników w sprawie obecnych sosunków aprówi- 
zacyjnych Lwowa. Mamoryaly te, bardzo dokła- 
dnie umotywowane i kierowane szezerą nivślą 
o zaspokojenie potrzeb mieszkańców miasta, 
zostały już do władz wysłane i będą one za- 
pewne bodźcem do pieczy o stosunki Żywno- 
ściowe stolicy kraju. 

MUNDURY WOJSKA POLSKIEGO. Jak 
z Warszawy donoszą, opracowywane sn obecnie 
nowe wzory umundurowania w wojsku pol- 
skiem, oraz nowe odznaki dia szawź podoficer- 
skich. Co się tyczy odznak, tò są one do dzi- 
siejszych o tyle podobne, iż zatrzymują zasa- 
dniczo epolety. Każdy rodzaj broni w przyszłem 
wojsku polskiem otrzymać ma odpowiedniego 
koloru wyłogi Wzory nowych odznak i nowego 
umundurowania opracował Wojciech Kossak. 

NARADY KAPELANÓW LEGIONÓW. Dnia 
7 b. m. kapclani wszystkich pułków legiono- 
wych odbyli ważne narady w Warszawie pod 
przewodnictwem superiora Legionów, ka. Pa- 
nasia. W żywej dyskusyi poruszono szereg kwe- 
styj, dotyczących unormowania stosunków 
duszpasterskich w Legionach, jakoteż pomiędzy 
duchowieństwem i ludnością cywilną Królestwa. 
W kwestyach tych zabierali głos ks. Panas, ks, 
Gilewicz (kapelan 6 pp.) ks. Antosz (2 pp.) 
i inni. W obradach wyłoniła się także, kilka- 
krotnie już wspomniana na łamach prasy, spra- 


EJ . . LJ K 1 i i m r s 
kimi są pp. Pancewiczowa, Czaplińska, Feiq-|wa utworzenia biskupstwa polowego przyszłej 
a . tj x NE co F- 2 ci HASTA z : i 
man, Mierzejewski, Biegański, Szymborski i in. | ATM poissicj. Sprawa ta jednak natrafiła na 
Jutro „Papa“ Fłers'a i Caillavet'a z Romanem j nieprzezwyciężone trudności. Władze niemieckie 


Żelazowskim w kapitəlnej roli hrabiego de 
Larzac, 

Z MIEJ. TEATRU LUDOWEGO, Dzisiaj po- 
wtasza scena ludowa mwcywesoa komalyę M. 
Batuckiego .„Grube ryby", które, wznowione o- 


becnie, spotkały się z tak żywem uznaniem, | CR? 


| 


nadto T. S. L, ma osobny powód do hołdu i| dzięki starannemu wystawieniu i wyburnej grze | 


Pragnęło ono iść ręka w rękę 
z Radą szxzelną kraj, uważając ją za instytucję 
obywatelską. Wiceprezydent Demuowski to zda- 
nie podzielał. To też jeżeli T. S. L. może sią 
szczycić rezultatami swej pracy, to wie, jak wiele 
zawdzięcza Drowi Dembowskiemu, który na 


wielką ambieyą, oni wcale tobie sio nie kłaniają. | Stanowisku wiceprezydenta był Polakiom i oby- 


Pierwszy chłop: A komu? 
Drugi chłop: Świni, 


Jd Administracyi. 


watelem. On też zlamał złą tradycyę uprzedzeń 
do T. 8. L., jako instytucyi obywatelskiej, pa- 
nującą w urzędach centralnych, dokad przedsta- 


m ERR R  ujcielom T, S. L. Otworzył bramy. W dowód u- 


znania i wdzięczności T. $. L. składa wiceprczy- 
dentowi adres człońków zarządu gł., gron nau- 


Od kiiku dni nakład „Głosu Narodu“ wy- |czycielskich i dzieci szkół T. 8. L. 


syłany do Polski (do okupacyi niemieckiej) 
jest nam zwracany ze stampilią „zwrot z po- 
wodn zabronionego jezyka“. Ponieważ „Głos 


W odpowiedzi Dr Dembowski podziękował 
serdecznie za uprzejme, miłe przyjęcie. Nastę- 
pnie przypomniał swoje przeżycia w stosunku 
do T. 8. L., podniósł, że adres mu wręczony 


Narodu“ otrzymał urzędowe zawiadomienie | będzie jednym z najcenniejszych klejnotów 
o debicie do Polski, który nie został cofnięty,|w jego skarbcu wojennym, zakończył zaś ży- 


wystąpiiśmy przeciw tym najnowszym za- 
rządzeniom wobec języka polskiego. 
Zwracamy się jednocześnie jeszcze raz z it- 


czeniem, by Towarzystwo rozszerzało się, rQz- 
wijało i rosło. = 

Po uroczystości wiceprezydent Dr Dembow- 
ski zabawił dłuższy czas w biurach T. S. L., za- 


przejmą prośbą do Szanownych Prenumera. |znamiając się szczegółowo z działalnością tej 
torów miejscowych, aby zawiadamialł naszą | instytucyi oświatowej. 


Aduministracyę (telefon 3344) jeżeli dziennik 
dostarczony jest po godzinie 9-iej rano. 
padki takle są nadużyciem ze 


Wy- | ludności cywilnej twierdzy 
strony rozno- |jakoby ciągle jeszcze miały moe obowiązującą 


O PRYWATNE ZAPASY ŻYWNOŚCI. Ko- 
menda twierdzy ogłasza: W pewnych kołach 
panuje przekonanie, 


słcieli o czem. Administracya może się do-| przepisy, że na wypadek pozostałiia w twierdzy 


numeratorów zawiadonicna, 


7 


RRORKIKA. - 


s PARIE ARENY. Dziś we wto- 
ek ŚŚ. Teodory, Sabina i styny. 
środę śś. Leona i Matyldy, ABT 


KALENDARZYK ASTRONOMICZNY, Wachód 


_ Ałbńca rozpocznie sla jutro o godz. 5 min. 57; za- 


chód przypada o M 
godzin ii min. 46, 


,.Z powodu chciwości, 
niektórych restauratorów 


a wiedzieć jedynie gdy zostanie przez Sz. Pre- obowiązani są mieszkańcy Krakowa posiadać 


zapasy żywności na trzy, względnie sześć mie- 
sięcy. Takie zapałtrywanie jest mylne. Sprzeci- 
wia się ono bowiem rozporządzeniu komendy 
twierdzy z dnia 12 lipca 1916 r., mocą którego 
unieważniono 100.000 legitymacyj na pozosta- 
mie w twierdzy i zapowiedziano na wypadek 
ewakuacyi wydanie nowych przepisów, uwzglę- 


— Jutro we |dniających nowe warunki, jak również sprzeci- 


wia sig ces. rozp. z dnia -11 czerwca 1916 r. 
i całemu szeregowi innych zarządzeń władz o- 


godz. 5 min. 41, Długość doia | Zraniczających kupno, obrót, gromadzenie i 


konsumcyę niektórych artykułów żywności, jak 


„| mąki, owoców strączkowych, cukru, kawy i tłu- 
Kraków, dnia 12 marca 1917. | szczów, 


Wymienione Środki spożywcze mogą 


a najczęścidj głupoty |PÓ zakupywane i przechowywane jedynie na 
omijających obówią. | podstawie kart kontroli spożycia i to w ilościach 


pp. Czechowskiej, Urbanowicz, 


pragnęłyby podłdaś armię polską pod zwierz- 
chnietwo urzędu duszpasterskiego armii nie- 
mieckiej. wśród zebranych wyłoniła się kwe- 
styą, tzyby nie można było utrzymywać nadani, 
łacznożści ze zwierzchnością duchowa anstrya- 


' REKWIZYCYA DACHÓW KOŚCIET NYCH, | 


Gajnwskiej, | TK si dowiaduje „Warsch. Zig“, pogłoski © | 
Czarnowskiego, Piłarskiego, Berskiego i Minowi- |7okwizycyi Świeczników i naczyń kościelnych 


cza. Jutro po poludiiu o godz. 3 i pół fantasty. | w Królestwie są nieprawdziwe. Jedynie z cer- 


czna baśń dia dzieci: „Janek i Franek w krainie 
cudów“; wieczorem po raz trzeci nowa opère- 
tka „Kgźłowa kina“ z p. Katarzyną Sawicką- 
Feldmanową w partgi tytułowej. = 

WIECZÓR BEETHOVENA. Poważne programy 
koncertowe stają się w ostatnich czasach dla 
publiczności naszej znacznie silniejszym waki- 
ekien, niż największe sensacye wirtuozowskie. 
Sprawdza się to zupełnie wyjątkowym odze- 
wam, który wśród publirzneści wywołała zo.po- 
wiedź wieczoru triów beethovenowskich, jak- 
kolwiek w tym wypadku także świetne nazwiska 
wykonawców są pierwszorzędną atrakcyą. Wie- 
czór ten przyniesie w programja przedewszyst- 
kiem Trio B-dur, Op.» 90, największa i najpię- 
kniejsze ze wszystkich. Znakomity skrzypek 
Fryderyk Rotschild znajdzie sposobnaść spre- 
zentowunia swych zalet w sonacie C-meli, naj- 
wybitniejszym dziele Beethovena w tym za- 
kresie obok Kreutzerowskiej. Rozpoczyna kon- 
cert pogodne trio Es-dur, Op. 70. Biletów uby- 
wa w księgarni F. Eberta z dniem każdym, 

KONCERT  BACKHAUSA. Szczegółowy 
program koncertu Wilhelma Backhausa nadwor- 
nego pianisty, który w naszem mieście tak wy- 
jątkowe obudził zainteresowanie jest nasłępu- 
jący: 1) Brahms: Rapsodya G-moll, 2) Schubert: 
Impromptu, 3) Beethoven: Sonata op. 57. F-moll 
(Appassionata), 4) Liszt: Sonata FH-moli, 5) Cho- 
pin: Etudy op. 25 i 10 Berceuse, Walc Fis-moll 
i in. Pozostałe bilety %ło ggbycia w księgarni 
S. A. Krzyżanowskiego. 

Z TARGU NA BYDŁO. W ubiegłym tygodniu 
od 3 do 9 marca r. b. sprowadzono na targo- 
wice krakowską buhaji 114, wołów 13, krów 79, 
jałówek 61 razem bydła rogatego 267 cieląt 
411, owiec i kóz — nierogacizny 940. Z powodu 
częściowego uszezuplenia kontyngentu potrze- 
brego dla Krakowa, w porównaniu z poprze- 
dnim tygodniem zmniejszył się spęd bydła roga- 
tego na targowicę miejską o 128, cieląt o 95, 
nierogacizny o 87 sztuk. Wskutek zbyt małej — 
w stosunku do popytu — podaży podniosły się 
ceny wołów I o 30 k. II o 15 k. buhaji I o 14 k. 
Mo 20 k., krów Io 4 k, jałówek I o 15 k. IM o 


pujące przepisy żywnościowe, krai nasa wnonaah Dieprzewyższających stosownej normy przyzna». 6 k. cielat a 16 kor. na 100 kg., żywej wagi. 


a p. 
r CJ a 


n 
s sz "grz Z 


kwi rosyjskich usunięto pewną ilość przedmio- 
tów do nanożeństwa, nie posiadających warto- 
śni, któro wzięto w przechowanie, by przeszko- 
dzić ich ewentualnemu zaginięcin. Konieczność 
wejeuna zmusza jednakże do wzięcia pod uwa- 
go pokrycia dachów miedzianych, dzwonów i 
piszęzałek Tmospektowych przy organach. Da- 
chy micdziene kościołów hodą w ten sposób 
zastąpione iunem pokryciem, jak się to już sta- 
ło przy graachach publieznych. Dla celów ko- 
ścielnych pozostawiony zostanie przynajmniej 
jeden dzwon przy każdej świątyni, w szczegól- 
ności tuli, który posiada większą wartość za- 
byisową. Z organów usunięte zostaną tylko pi- 


| szezułki zewnętrzne z cyny, służące do ozdoby, 


- — Ee o o amm e o r WN z M ia mm R MOWA 


W ten sposób usunięto już ozdoby organów 
w flbarmonit warszawskiej. 

„Warsch. Ztg“ zanacza, że wszystkie te z3- 
rządzenia, podyktowane także w Polsce wzglę- 
dami militarnymi, wprowadzone zostały w czyn 
w Niemczech. 


ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY, 

Z TOW. LEKARSKIEGO. We środę dnia 14. 
marea b. r o godzinie 6-tej wieczór odbędzie 
się w klinice okulistycznej przy ul. Kopernika 
l. 40 posiedzenie Towarzystwa z następującym 
porządkiem dziennym: 1. Prof. Majewski i Dr 
Scharf: Demonstracya kliniczna; 2. Dr Scharf: 
Demonstracya chorego; 3. prof. Majewski: Ny- 
stayinografia kliniczna (z przedstawieniem cho- 
rych i przyrządów); 4. Dr Kleczkgwski» Nowy 
sposób badania adaptacyi siatkówki i hemeralo- 
pii (z przedstawieniem przyrządów); 5. dyskusya 
nad demonstracyami Drów: Nowaczyńskiego, 
prof. Rosnera i Schanzenbacha. 

W KLUBIE PRAWNIKÓW i w Kole artysty- 
czm-literackiem odbędzie się we wtorek dnia 
13 b. m. zebranie członków, na którem p. reda- 
ktor Konstanty Srokowski wypowie pogadankę 
na temat „Z ostatnich zagadnień politycznych". 
Początek o godz. 7 wieczór. 

ŚLUB. W sobotę w kościele św. Piotra po- 
błogosławiony został związak małżeński poru- 
cznika Kornela Prus Qzarneckiego g pan- 
ną "Stefanią Stackhyrówną. 


Nr. Gł, 
KURSA LITERACKIE. Wtorek: Dr. Szyjkow- 
Bki: „Testr francuski w XVIL w.“ — Środa: Dr. 
Ropera: Rafael (z obrazami świetl.). — Czwartek. 
Dzieła Corneilla (Dr. Szyjkowski) z ilustracyą 
uczniów szkoły dram. — Piątek: Pr. Lówenberg: 
Guido z Arezzo — układ liniowy, klucze i solmi- 


zacya. — W niedziele o 11.: Prof. Błotnicki: U- 
hory w starożytnym zytnie (z ilastracyari), — 
W niedzielę o 6.: Koncert. Wykłady w dnie po- 
wszednie rozpoczynają się o godz. 6. Wstęp 1 Ku 
imiodzież kształcąca się 40 b. 


Reperiuar teatru im. Juliusza Słowackiego. 
Wtorek: „Otello“ Szekspira (występ Roman% 
Zelazowskiego). 
z a: „Papa” (występ Romana ŻeJazowskie- 
80). 
Czwartek: „Otello“ (występ Romana Żelazo- 
wskiego). 
Piątek: „Przed ślubem" (wystep Roma 
lazowskiego). aj D 
Sobota: (wznowienie): „Szczęście w zakątku” 
Hermana Sudermana (występ R. Żelazowstiego). 
Niedziela popat. „Tekkomyślna siostra“ — 
wietzórem: „Szczęście w zakątku” (wystep Ie 
na Żelazowskiego). y u 


Repertuar teatru ludowego, 
Wtorek: „Grube ryby“. 


Środa popol. o godz. 3 i pół: „Janek i Fre- 
nek w krainie cudáw“ — wieczór: „Królowa kina“. 


Czwartek (po raz pierwsze): 

E n7 pierwszę): „Pod kolumns 
zyemunta" Anrelego Urbańskiego. j 
Dighe k: „Królowa kina“. 
»obota papoł o godz. 8 „Urjel Acosta“ 

, s j Acosta” w 

wirezorem: „Królowa kins, ” - 


Niedziela popol. o godz. 8 i nót 
; aa z, pół „Grube ry- 
by“ — wieczorem ..Pod kolnmńną pen o k 


™ + LL « AD a m 4 
(ealt miód ia. Jasza Sowarkiego. 
Roman Żelazowski w rolach Augusta No- 
wowiejskiego i Otella, 


Postać Augnsta Nowowiejskiego jest je- 
dnym z trudniejszych do rozwiązania pro- 
biemów w teatrze polskim. Bohater kome- 
dyi Kazimierza Zaleskiego „Przed ślubem* 
przedstawia skomplikowaną  organizacyę, 
niby jakiś gordyiski wezel sprzeczności mię- 
dzy właściwą treścią swojej złotej duszy % 
Rozorami, jakiemi się ona zasłania przed 
światem, miedzy brzydołtą fizyczną a piękno-/ 
“clp enot serea, Aolozowski potrafił znaleźć 
równowagę między niewspółn:iernemi warto» 
Seant wawnatrzuwni | zewnętrznemi tej dzi- 
Wnój, a fynipatycznej postaci, dlatego jega 
Nowowiejski, pomimo nawnej powszedniości 
swojej brzydoty, wywołał tak serdeczny ra» 
ż0nżna w andytorywn. 

Tzięki Żełazowskiemu wróciłą Melpomena 


tragiczną, której los po wszystkie czasy bg- 


aktarów trayi 
Gznycen, nie mogę więc oznaczyć micisen, jas 
kie w szeregu ich nałoży sio Żelazowskiemu, 
wiize go jednak na tym sitórmiu, na jakim 
misie w tmyśle utrwaliła szynka Sennentha» 
la lub Meounet-Sully'ego. Otello Żelazowa 
skiego stworzony jest z najszlachetniejszego 


| aterymu; nie w tepponnisowej roli nie jest 


przejszkrawiane, shak w scenie z Jagonem, 
oto Fslyny silny efekt, ale św iadetzący 8 
lwiej królawskości Afrykańczyka wladczej 
rasy. Przedstawienie, jak wspomniułem, Dya 
ło zajs:prowizowane tylko, nin szczegółowo 
przygotowane. Na to niema czasu w naszym 
tea rze, zwłaszcza w obsenych warunkach, 
Jak na imyrowizacyę wynadło ono szczęślł- * 
wie pod pewnemi względami. Co prawda 
wym:iganin nasze muszą':ograniczać się dą 
najnainiszej skali i nia dopiero można mie. 
rzyć zndowolwnie, jakie zdobywa się na 
przedstawieniach, płyawych wprawdzie, ale 
pozbawionych zbiorowej dyszy. Wyprowadza 
ją w zespół reżysutya. W lunych teatrach 
poświęca się jej niezmiernie wiele uwagi i 
od inweneyi reżysara, którego praca opiera 
się na starantio przygotowanych elabora» 
tach, zależy np. pół powodzenia teatru Rein- 
hardta w Berlinie, lub Stanisławskiego w 
Moskwie. U nas niestety zadanie reżysera 
zostało zredukowane ad minimum i upodo- 
bniło się bardzo do zadania inspicyenta 
przedstawień, a w ślad za tem poszło także 
zmniejszenie się autorytetu reżysera wdbea 
aktorów; wszystko to pociaga za sobą zu- 
pełną schematyczność inscenizacyi. Taka 
była też inscenizacya Otella. 

Desdemonę grała pani Leokadya Pance- 
wiczowa. „Miłość Julii jest czynną, miłość 
Desdemony cierpiętliwą. Jest ona słoneczni: 
kiem, który sam nie wie, że kwiat swój zwra» 
ca ku wysokiej gwieździe dnia. Jest ona 
prawdziwą córą południa, lubą, czułą, ciers 
pliwą, jako te wielkookie światła kobiece, 
co promienieją z poezyj sanskryckich tak de* 
likatnie, tak sennie. Przypomina mi ona 
zawsze Sakuntalę Kalidazy. tego „„Szekspirą 
indyjskiego", Nie wiem czy pani Pancewi+ 
czowa zna te słowa Heinego o Desdemonie 
ale jej Desdemona była żywem ich odbiciem. 
Dodajmy jeszcze, że artystka przedstawiła 
w roli tej wspaniałe i bardzo wykwintnie do< 
brane stroje, a będziemy mieli miarę udanią 
się jej występu. X 

Eksperyment oddania roli Jagona p. Felde 
manowi nie wypadł dobrze. Warunki świe- 
tnego artysty zdawały k 
tę z jego repertuaru. Powinien był grać ją 


|p. Bończa, r Zdz, Jachu 


wykluczać rolę ` 


Nr. €L 
Binietyn austro-węgiersia. 


Wiedeń, d. 13 marca 1917.|p 


i2 masta DE 


d. 


eren wojny: 


Urzędowo ogłaszają 
todri £ 
ie uy 
Włoski teren wajsy: 

Na piaskowyż Krasu Włesi 
niekiedy silniciszy ogień dział i min. 
rouo Gdparto uiepczyjacielski atak od Ko- 


anjeviey. Nasi lotnicy obrzuciii bombami 
áz nad Pewną. 


Połe:lniowo-wschodni taren wojny: 
Pod Buci, 25 km. na południe od Barat, 
nasze patrole rozprószyły jeden nieprzy- 
ijacielski oddział. 
Zast. szefa sztabu gen. v. Hoefer mpp. 


Biuletyn niemiecki. 
Berlin, d. 13 marca. 
Wielka główna kwatera donosi d. 12 bm. 


Zachodni teren woiry: 
Bardzo czyste powietrze spowodowało na 
wielu punktach frontu wzmożoną czynność 
broni dalekoneśnych i lotników. Szczególnie 
silnym był ogień w obszarze Ancry między 
Buquoi a Le Transłoi w kilku odcinkach 
wzdłuż Alsny i w Szampanii. Na południe od 
Ripont zaatakowali Francuzi dziś rano czę- 
Ścł naszych stanowisk. Zostali odparci. — 
Przez ataki powietrzne naszych  iotników 
przeciwnicy stracili 16 samolotów ł dwa ba- 
lony na uwięzi, a przez ogień obronny jeden 
samolot. 


Wschodni teren wojny: 

Przy dość ożywionem działaniu  artyle- 

ryjskiem I czynności na przedpolach nie było 

jeszcze żadnych większych działań bojo- 
wych. i 

Front macedoński. 
mięazy Ochrydą a jeziorem Prespa roze- 
grały się przed naszemi liniami drobne u- 
tarczki. 
Pierwszy gen. kwatermistrz Ludendorff. 


Niemiecki biuletyn wieczorny. 


Berlin. B. kor. Biuro Wolffa 12-go wieczór: 
W obszarze Som my między A vreo a Oa- 
zą jako też w Szampanii żywa czyn- 
ność bojowa. Także na wschodzie przy 
przyjaznem niebie artylerya w kilku odcin- 
kach rozwinęła żywszą czynność, niż w 
dniach poprzednich. Po obu stronach jezilo- 
ra Prespa i w łuku Czerny również 
ogień wzmógł się. 
| a 


Gen. Arz u cesarza Wilhelma. 


Berlin, B- Kor. Cesarz przyjął dziś nowo 
mamianowanego  austro-węgierskiego szefa 
sztabu generalnego gem piechoty Arza. 


Wyjście ze stanu martwego. 


Paryż. B. kor. Agencya Havasas: Front 
zachodni zdaje się wyszedł ze stadyum 
martwego. Mnożą sie oznaki działań zapo- 
wiadającyeh wydarzenia, których należy 
oczekieezć z nełną otuchą, 


Z frontów tureckich. 


KOMUNIKAT TURECKI. 


Ķonstantynopol. B. kor. 11 marca. Głó- 
wna kwatera donosi: Front kaukazki: 
Próby znacznych nieprzyjacielskich kolumn 
wywiadowczych posuwania się naprzód prze- 
ciw naszemu lewemu skrzydłu rozbiły się. — 
Front sinajski: Banda powstańców skła- 
dająca się z 50 jeżdźeów na wielbłądach po- 
padła w zasadzkę i została rozprószona 
wśród wielkich dła niej strat. 

KOMUNIKAT ANGIELSKI. 

Berlin. Komunikat angielski z Mezopota- 

mii z d. 7 marca: Konnica nasza starła się 


w d. 5 bm. z turecką strażą tylną koło Uajj, 
w pobliżu Ktesitfonu. Porzucony przez 


„GŁOS NARODU“ z dnia 13. Marca 1917 roku. 


KE POT i . 
uewnętrzie sprawy Rogyi. 
IERWSZE POSIEDZENIE NOWEJ SESYI 


DUMY. 
Kopenheza. (B. kor.) Według sprawozdań 


o żadnych szczególnych wydarzeń, | (zienników rosyjskich pierwsze posie- 

dzenie nowej sesyi w Dumie miało 
innyprzebieg, niż podała petersburska 
kierowali | ajsncya telegrafiezna. 
Dziś | byty pełne głębokiego rozdr 


ażnie- 
nia. Wszyscy mowcy przedstaw 
liopłakane położenie kraju na 


poluaprowizacyi iniczdolność 
rządu dopodźwignieecia kraju z 


tego położenia. Ale krytyka rządu z 
wyjątkiem kilku mów trzymała się jeszcze 
w umiarkowanych granicach. Półoficyalny 
dziennik „Kołokotł* trafia w sedno rzeczy, 
gdy pisze, że na tem pierwszem posiedzeniu 
wybiło się pietno decyzyi, żeby nie dopuścić 
do rozwiazania Dumy. Po boezbarwnem pa- 
tryotycznem przemówieniu prezydenta Du- 
my Rodzianki, zabrał głos minister rol- 
nictwa, Rittich i skreślił szczegółowo 
smutne położenie rynkn środków żywności. 
Powiedział, że pelnomocniev rzadu dla za- 
kupna zboża dia armii stali przed niepoko- 
nalnemi 4rudnościami. Wprawdzie zboże þe- 
dzie dostawione, ale niema pewności, czy 
to się i nedal uda. Ludność kraju posiada 
dość pieniędzy i zachowuje zapasy u siehie. 
Winę tego ponosi opozycyjne zachowanie 
się niektórych warstw społeczeństwa wobec 
działalności ministerstwa rolnietwa. Zamiast 
wśród ludności agitować za wydaniem za- 
pasowych płodów rolniczych w publicznym 
interesie podkopuje się coraz więcej wśród 
tej ludności zaufanie rządu. Widzicie pano- 
wie — zakończył minister — że nie jestem 
bynajmniej usposobieny optymistycznie, i o- 
bawiam się polityki, która sieje niezg'odę. 
Oczekuję z niecierpliwością odpowiedzi Du- 
my. 
I październikowiec Szydłow- 
ski odczytał oświadezenie bloku postępo- 
wego, które uznaje obecny rząd za niezdolny 
do pozyskania zaufania kraju 

Socyalista Czecheidre zwrócił się prze- 
ciw polityce bloku postępowego, i wytykał 
to. że blok nie chciał się przypatrzyć ofercie 
pokojowej Niemiec. Pomiino swojej konse- 
kwentnie wojennej polityki blok dotychczas 
nie zdołał nie zmienić w systemie rządowym. 
Taką zmianę wywołać może walka wewne- 
trzna ludu. Czecheidre zakończył tem, że 0- 


|becny rząd zdąża ku przepaści, do której 


ciągnie także innych. 

Puryszkiewicz powiedział, że przy- 
jaciele Niemiec zyskują w Rosyi coraz wię- 
cej terenu. Rząd jest zdemoralizowany i po- 
pycha Rosyę ku przepaści. 

Przywódca postępowców FE from ow na- 
zwał uwięzienie robotników z komitetu dla 
przemysłu wojennego policzkiem dla całego 
ludu rosyjskiego. Położenie kraju jest kata- 
strofalne. Wśród ludności panuje coraz wię- 
ksza rozpacz, Wzrasta liczba tych, którzy 
poza Dumą szukają dróg do usunięcia obe- 
cnego systemu. s 

Demongtrarye żywenócewo w peiney 


veti 


m, 


Petersburg. B. Kor. Komendant wojska, 


w Petersburgu gen. Kawałow pœ 
daje w odezwie do wiadomości: Z powodu 
niepokojów i gwałtów, które się 
zdarzyły w ostatnich dniach, i z powodu 
prób ataku na żołnierzy i poli- 
cyę. jakotoż zhierania się na ulicach mimo 
zakazu, zwraca się uwagą ludności że woj- 
sko otrzymało rozkaz robienia użyt- 
kuzbronij nie cofania się przed żadny- 
mi środkami, by utrzymać w stolicy pora- 
dek. Dzieniki ukazują się, ruch kolei miej. 
skiej wstrzymano. 

Amsterdam., Wedlug iodnego z tutejszych 


dzienników. „Times“ donoszą z Peters-| 


burga: W niedzielę po południu panowa- 
ło na ulicach wielkie wzburzenie. 
Patrole kawalteryi przeciągały uli- 
cami miasta we wszystkich kierunkach. 
Tłum witał wojska radośnie, 
żołnierze odpowiadali mu taki- 
miż okrzykami. Cała sprawa-nie miała- 
łaby tak niebezpiecznego charakteru, gdy- 
by przed piekarmiami nie wystawali od sze- 
regu godzin ludzie, ale z powodu obecności 
tylu tysięcy osób czekających na chleb, 
demonstracye żywnościowe za. 
ostrzyły się. Sklepy w zewnętrznych dziel- 
nicach i dzielnicach fabrycznych zostały u- 


Mowy posłów 


ia- 


chlebem. W kołach politycznych petersbur- | thos* 12.644 ton, przewożący wojska a es- |niu oraz na stanowisku 
. „Athos“ 
a pokładzie batalion Senegalezylków, dy państwa. 
amunicyj- | g, 


skich panuje obawa, że ta rewolta jest tyl-| kortowany przez kontriorpedowee 
ko przygrywką do rozruchów o wiele nowa-| miał na t 
niejszych i że rozszerzy się niebawem także|j tusiae chińskich robotników 
i na prowincye tak samo głodem nawic-|nvch. 

dzone. Na 


| | 


A RRRS 
B ae ER Hd 
MITA SOA, 
ciated Press” donosi, że zdaniem departa- 


mentu państwowego amerykański o- 
kręt kandiowy miałby prawo już przy| 


K 
jisamem pojawieniu się * niemieckiej| Na 


gielskich statków, 
straż okolo wybrzeży. 


paga mareig siai 


z rosnond wy niogrocjis pa Wadah graan 
Nowy Jork. B. kor. Korespondent „Asso- Hy HENTER HE FA wader dra qh, 


Beriia, Według „Corriere 
wa angiciskiego ministra marynarki Carso- 
| o wojnie łodzi i min podwodnych 
łodzi podwodnej lub jej paziskopu uży é| brzesiaia o wiule poważniej, niż doniesiono. 
„wszelkich Środków da swej obron Y:| Powiedział on między innemi, że żegluga 
w tej supozyryl. że ta łódź żywi zamiar nie-:Sngielska już skutkiem lodzi podwodnych 
|przyjaciejski według tego zapatrywania u-ibyła hardzo utrudniona, a do tego 
jzbrojosy amsrykański okręt handlowy może. Przybyło jeszcze założenie przez 
natychmiast strzelać do łodzi| Niemców min koło przyłądza Dobrej 
podwodnej, skoro ją tylko snastrzeże. Nadziei, w zatoce Adeńskiej į na 

To zapatrywanie opiera się na objawionym| wodach indyjskich. Położenie mary- 


| przez Niemcy zamiarze, że w pewnych stre-, norki angietskiej jest poważne. a 


jfach wszystkie okręty będą zatapiane bez Niegoliitaca sytuacya Meksyku 
i HUS Pag J HEES . 


| względu na to, czy vo będą okręty kard 
| Paryż. B. kor. „Potit Parisien“ donosi z 
| 


| czy okręty nieprzyjacieistie, czy parowce 
gaha z LAW eT x -An 

T aA czy towarowe, czy wiozące kon- Waszyngtonu: Rytfuacya w Moksyku 
E f Z A staje się niepokojącą. Wiadomości, któ- 
stroja rykańskie, re nadeszły do Waszyngtonu powiadają, że 
p | Niemcy osiedli w Meksykurlub przybyli tam 
Fraasiert. B. kor. „Frankfurter Ztg.“ A0-| ze Stanów Zjednoczonych odbywaja codzien- 
nosi z Nowego Jorku pod datą 11: Mimo | nje żajne zebrania w Veracruz i w Monterey. 
kilku natawodawczych zgromadzeń w po-|W pobliżu miasta Meksyku urządzono bar- 
szezegćjnych Stanach, popierają senatorów | dzo silną stac yę ra dictele gr AKI - 
|pacyfistów, k on gres znaczną wiekszością |czn 4, która komunikuje się wprost z Niem- 
przyłączy się do prezydenta. U-| cami. Pogłoski, że w zatoce meksykańskiej 


ją 


4 EL 
ANEA e 


GIL 


zbrojenie względn:a przygotowanie konwoju istnioją punkty oparcia dła niemie- 
okrętów odbędzie się prędzej niż dotąd ocze-|ękich łodzi podwodnych, zdają się po- 
kiwano ponieważ republikanie i demokraci, | twięrdzać. Potwierdza się również wiado- 
o ile chodzi o przesilenie, są za wspólną ak- | mość, że tamtejsze niemieckie łodzie 
cyą. Opinia publiczna jest widocznie nieko- podwodne mają za zadanie odciąć do- 
rzystnie usposobiona próbami rokowań|yóz nafty do Anglii. Jedynym kan- 
z Meksykiem i Japonią, niekorzy- | qydatem na prezydenta, którego wyhór dziś 
stnie wpłynęły też na nią fakty takie, jak.| sie odbywa, jest Carranza. Rząd waszyngtoń- 
odkrycie zamachu nafabryki ame-|sbj wydał instrukcyę dla zwalczania wszyst- 
rykańskie, wysłanie szpiegów do Anglii. | kich machinacyi niemieckich i przygotowuje 
fakty. które zaszły widocznie w intere- się na wszelkie wypadki. j 


sie Niemiec. To rzekóme naruszenie ; | i 1 
Chiny zrywają z Niemcami? 


neutralności Ameryki przepełnia szpalty tu- 

tejszych dzienników. Biuro Reutera podsy- 

ca ogień wiadomością, że w całych Niem- Zurych. Dzienniki szwajcarskie donoszą, iż 
czech rozlegają się okrzyki nienawiści prze-|a.,basador niemiecki w Pekinie 
ciw Ameryce. Mimo to myśl wypowiedzenia|otrzyrmał paszporty. Tylko natych- 
wojny mało się rozpowszechnia, |miastowa zmiana taktyki niemieckiej w kwe- 
i z pewnością nie odpowiada zamiarom Wil- |styi łodzi podwodnych, mogłaby wojnie 
sona. Prezydent pragnie jedynie chronić że-| między Chinami a Niemcami zapobiec. 


glugę amerykańską na obszarze wojennym. = 
Preryśjm Kola u premiera gabinete 


Tymczasem czyni się przygotowania na 
wszelką ewentualność, i to w większej mie- 
rze, mianowicie co do równowagi finanso- 
wej. Wiedeń. B. Kor. Pr. hr. Clam Marti 
y nie przyjał dziś w obocności min. Bo- 
Straty angielskie na morzu. |brzyńskiego prezydyum Koła Pol. 
Berlin. (B. kor.) Biuro Wolifa. Rząd an- skie go. Tod a iotry ca 1" ewy 
a > à Bilińskiego pizybyli posłowie A bra- 
gielski uważa za rzecz praktyczną ogiaszać, hamowiez Daszyński, German, 
tygodniowe wykazy okrętów zawijających | Grapiński i Kędzior. W ciągu 
NA) a z portón, SÓBR0h, aby | dy omówiono szczegółowo a a a- 
ich liczbę przeciwstawić liczbie okrętów za- ki dnc: Galicyi 
topionych przez łodzie podwodne. Przy tem tuali ap: agy yL 
pokazuje sie, że liczba tych pierwszych idzie | nan A riar ; NE 
róde 3 W pierwad mił ecduie a wy- RoRTOTEN ped zwaliska I i. (HR 3 Martinie, 
nosiła ona 2400, podczas gdy liczha okrętów!  wiedeń. B. Kor, „Slavische Corr.“ dono- 
zatopionych w tym tygodniu wynosiła tylko; s 1J. bm. zjawili się u proz mini 
21. Wohec takiego stosunku nasuwa się je-l„+rósw imieniam ukraiń skiej re- 
dnak pytanie. dlaczego angielski parlament | nrezentacyi parlamentarnej 
| pomimo. że tylko 1 proc. komunikacyi prze- | nyęzęg jej Romańczuk i członkowie ko- 
| pada, przecież prawie codziennie zajmuje SIĘ misyj parlamentarnej Petruszewicz, Lewi- 
| niehezpieczeństwem łodzi podwodnych i da-i ki i przedatawiłi szefowi gabinetu najważ- 


czego ministrowie i admirałowie wciąż pod |niejsze postulaty ludności ukraińskiej w, 


kreślają wielką powagę sytuacji, dlaczezo | (iv. Trgowano przedewszystkiem o iak 
i 


sie sie wi zów impo że pizczinacyem w, . . z ; 
wydaje się wiele zaka 4 a = dy J s l Ail najrychicjsze zwołanie parkumantu, uważa- 
to cierpi pizeniye! a P R Eh wy _|jąe stworzenie t. zw. warunków niezakłóco- | 
jej ierz w g ilacze-|"*; E : 2 
| wóz jej sprzymierzeñe R ZORY, nej czynności paramentu za zliędne, Niste- | 


go rząd augiealski pawoluje do drakońskich, 
prani 7 blikacye rządu, jalz się zda- i : 7 AE. 
| ograniczeń. Te puo A aadu, “inamies alievi. 
Je, służą głównie temu celowi, żeby ij, SA kr MA i X i A tia nie, aby 
BP p RE . SPAĆ spd | O awiti wyrazili nugnienie. ah 
| opialy pO A e A li tę POWemu namieslnikowi, któwy ce prawda 
więce] za granicą. * nawe. Ww ALS te „robił na ukraińskiej reprezen- 
zi 1d ele pomogą. e 2 A ak 4 EE Aa 
sztuczki rządu Bo ia E Lo Re „AG loyi pariamcniarnej sympatyczne wrażenie, 
Przedewszystkiem bowiem trzeba zovu Tekto- nie może bęćliczzsc R gr- 
tórzyć, że nie chodzi o liczbę okrętów. Sema OUM UVEY oy Y A 7. A 
powtórzyć, ; . a: 40 soat | mi stosunkami narodowościowemi w kraju 
lecz o ilość pojemności towarowej, to jest AN są 
tonaż, o którą się opr M WE cyę kraju odpowiedniemi za- 
handlową, "W. styćzniu 1917 zawineło do| KĘ. nie. SiĘ. 
; egs RE rządzeniami, uwzględniając w równe 
JRR elskich portów okrągło 8.5 milionów w iero abio narod Poj ProM inistró ; 
t A : Licząc przeciętnie m 2 QD AFOdOWOSCI. rezes mmistrów 
| pojemności towarowej. iczą ragiącj ZOŻYł uspokajniące oświadczenie, że oczy- 
3000 ton na okręt, dostaniemy na miesiąc | |. n 5 M f , A 
tylko 1100 okrętów, które zawinęły do por-| Wišcie nowy namiestnik takżo wobec Ukra- 
58 A nojelskieh podłzas gdy doniesienie, "ców trzymać się będzie tych linii wytycz- 
angie bie mówi o 2500 okrętach. Już dziś j czonych, według których należy postępować 
z równą rprawiedliwością względem wszy- 


pnie omówieno zmianę na stanowisku 
Przedstawi- 


Rotterdam. (B. kor.) Według urzędowych| 
wyliczeń, w hity zaginało około 40 an-iey, 
irzyru jących | 


della sera“ mo-i 


ułatwiono celową administra- .. i A 5 A : 
4 [wicie o wacie usuwającej szkodliwości nikoty- 


| ny. zaciekawiony tą komylotną reformą w drig- 
| dzinie wyrobów tutek do papierosów, zwróciłem 


przeciwnika łup rozrzucony jest ma prze- 
strzeni 80 mil ang. żak, iż nie jest rzeczą mo- 
żliwą dokładne zestawienie go. Do dzisiaj 


szkodzene. 
Z Moskwy niema jeszcze wiadomości. Po- 
dchno przesilenie żywnościowe jest tam o 


można stwierdzić, że tonaż zatopiona w lu- 
tym obejmuje tak pokaźny procent angiel- 


skiej komunikacyi morskiej, że nawet dale-| 


ględnie obawy przyjaciół i 


stkich ndów w monarchii Oo się tyczy po- 


ruszonych żądań reprezentacyi prezydent pokre 


ministrów przyrzekł przechylne i szybkie 


Sw. 3 


złożonych oświad- 


|ezeb, zapowiedających tchile zwołanie Ra- 


serenity narta dipozitawzhi 
|ENS*ZIEZO Magi ELIEZER abio W Anet 
Wiete, B. kor W Dzienniku ustaw pañ- 
«iw „Wiener Ztg.* ukaże sie jutro roz- 


porzniszenie w sprawie ograniczenia zuży wa- 
nia papieru dziennikarskiego. Okazała się 
potrzeba ograniczenia rozmiarów i nakłada 
(dzienników, te:shardziej, że trzeba zapewy 4 
także zasnokojenie potrzeb dzienników 
węgierskich oraz dostawę papieru dla 
dzienników wychodzących w krajach 
|Sprzymierznych. — Rozp” radzenie 
s.warza urząd dla rozdziału papie:  !rukar- 
skiego rotacyjnego, który n bać © 
przydział papieru dla dz:enni- 
ka na podstawie kwoty ustalonej urzędowg 
|dla każdego dziennika. Nadto obwieszczenie 


fogranicza zużycie papieru drukarskie- 
go przez każdy dziennik procentowo w st9- 
sunku do ustalonej kwoty w ten sposób, ża 
w miesiącu mareu dzienniki majace kwo- 
tę miesięczną do 10 wazonów, mogą zużyć 
tylko o 20% papieru. mniej. Dzienniki o 
kwocie miesięcznej 20 wazonów — raniej o 
= kongresu koalicyi w Pary- 
żu Amosi „Temps“: Zaproszenie nie mogło 
| dojść do rąk sekcvi polskiej, rumuń 
skiej i serbskiej, Wiulandya, Afryka polu» 
dniowa, Kanada, Avstralia i Nową Zelane 
dya nie cdpowiedzialy. Portugalia oświad- 
czyła, że na razie nie może przysłać przed- 
1 
kroczyć, są powołani zupełnie inni ludzie. Zo- 
ata uy tę dziedzinę pracy NMickiewiezom, Sien- 
|kiawiczom, Żeromskim. Fubrykantewi przye 
"m wyrabiać dobry towar i ce najwyżej wy- 


+ 
A 


Berno. B. Kor. O powodach odroczenia 


25%, zaś powyżej 20 wacanów mniej o 30% 
od ednośnej kwoty.. Dalej: rozmiary 
tekstu dzienników mają wynosić tygo- 
dniowo przy jednorazowem wydawnietwie 
najwięzej 70 stron, formatu normalnego 
stawiriela. Włochy odmówiły, tak samo 
omówiiy dwie sekcye angielske. Trzecia 
sekcya angielska wyrariła wątpliwości, O- 
bie sekcye rosyjskie wyraziły taką nieuf- 
ność, że ich udział był bardzo problemaży- 


(rozmiary składu 4827 em.(?), co sią równa 
1161 em. kw.). a przy dwurazowem wyda- 
czny. Dlatego socyaliści francuscy wołali 
odroczyć kongres. 


wnmietnie najwięcej 94 stron tegoż formatu. 

W reszcig postanowiono, że w Świeta i w nie- 

dziele nie wolno wydawać numerów wię- 

kszych niż o podwujnej objętości wydania 

niż w.dnie powszednie. 
NADESŁANE, 

r—— RR LO o A 

. l | » . U 
Nieco o reklamie i reklamuiących, 

Tak, powtarzam raz jeszcze, uczciwość 
i etyka przemysłowo - kupiecka pozwalają 
wprawdzje na wychwalanie swych perkalików. 
lecz wara od przyoblekania się w szatę patryc- 
tyczną, od pobrzękiwania miast szabelką — tā- 
larami i wmawiania w publiczność, że te tylka 
szabelka. 

Wara od zwracania sią do ogółu z proroczemi 
odezwami. kończącomi się zawsze Jednym i tym 
samym zwrotem „Popierajcie moje wy- 
roby“. Do pisania odezw, do budzonia sumie- 
nia, do wskazywania dróg, jaką ludzlość ma 


jchwałaś go i polerat — pszą tue nie więcej, 


„Wiedza i nauka 
f"rykacyi tutek“ — 
mat dla fabrykanta .ba 


usługach far 
co zas wizięczny te- 
SKCZĄAĆ, „ECZOÓNE 
* 'i.społecznika”. Aaorytet To- 
lée Jatby na drożdżach, a możra przytem trzy 
zwy nie wierne (konknrentiw) za. jednym zam 
imachom ściąć, jak to potrafił p. Longinus Pod- 
| bipiąta. Ale co wolno Podbipięcie, nie wolno 
zw yczejnemu „Orszańskiemu* — fechmistrzowi. 
ifakiadestaje zwykle płazem w takie miejsce, 
jktóre nawet sekundę na cios nie bywa wy- 
stawione. ` 
Otóż czytając przed kilku laty o epokowym 
wprost wynalazkn pewnego fabrykanta, miano- 


E — 
i 
A 


się do chemicznego lahoratoryum z prośbą e 
zbadanie właściwości tej waty. I otóż, cóż po- 
wiecie, sąd wypadł na niekorzyść Szanownego 
wynalazcy. Chemiczna analizat orzekła, że dzia- 
łanie waty zwyczajnej i waty reklamowanej 
nie wykazuje znaczniejszych różnie, o ile chodzł 
o pochłanianie nikotyny i innych związków 
wnych. 

Tak to nauka i wiedza posłużyły jako broń 


wydobyto z Tygrysu 38 dział. 

Komunikat z d. 8 bm. Wojska nasze ści- 
gają Turków, nie napotykają na poważniej- 
szy opór. Konnica minęła już Ktesifon 
i dotarła do Bai, w odległości 14 mil ang. od 
Bagdadu. Wzięliśmy 85 jeńców i 1 działo. 


CAR MIKOŁAJ W KWATERZE 
GŁÓWNEJ. 

Petersburg. B. Kor. Car Mikołaj przybył 
do cesarskiej kwatery i wyraził szetowi 
sztabu gen. Aleksiejewowi radość, że 
widzi go znowu po ciężkiej chorobie zdro- 


wym i oddanym swojej działalności. i „ali E Só. Naa dad wic. 230 1 2d dk 
SSA 1. KUFRY, WALIZY, TORBY, NESESERY, Apactazy FRONCZ 
TOWARY TOREBKI damskie © PORTMONETKI © PORTFELE © PAPIEPOŚNICE, io aly BAR 
NA SEZON TCKBY na akta 6 KASETKI z przyborami do paznogci © „MANICURE“, i ć = 
* WIOSENNY KRAWATY AWICZKI © PONCZOCHY © SKARPETKI © PARASOLE. Kraków, FLORYANSKA L. 77, 


kie nadzieje wz 


wiele poważniejsze niż w Petersburgu. 
Berlin. R. kor. Według sprawozdania 
sztokholmskiogo korespondenta  „Vossische 
Ztę.* liczba zabitych irannych nod- 
czas rozruchów głodowych w Pe- 
tarsburgu wynosi 300 do 400 osób. 
Krwawe zajścia rozgrywały się od ponie- 
działku do środy i były tak samo pełne o- 
kropności jak dnie rewolneyjne z r. 1905. 
Charakterystyczne jost, że podezas dwu- 
dniowej rewolty głodowej, z kil- 
kutysięcznego tłumu rozlegały się prawie 
tyle razy okrzyki za pokojem jak za 


nieprzyjaciół są spełnione. Angielskie daty | załatwienie we wszystkich wypadkach, w |obosieczna — do zdemaskowania krętacza i bla- 


co do zatopionej tonaży są wprost fałszywe | których okaże się ono konieczne. natomiast | giera. 
i pozostają znacznie w tyle poza rzeczywi | rozległe postulaty narodowościo- „ Każdy wynalazek ma prawo do patentu i to 
stością. BK e trzeba wpierw przedyskutować | jest najpewniejszą i nigdy niezawodzącą ochro- 
4 i przygotować, co zdaniem premiera mini- |ną przeciw wszelkim naśladownietwom i to na 
Pion łodzi. lstrów w obecnej chwili nie łatwo da się u- |daja mu cechę prawdziwie oryginalna. 
t IE skutecznić, Co się tyczy zwałczanego przez| Nie jarmarcznemi reklamami, nie krzyka» 
Rerlin. B. Kor. Biuro Wolfa donosi: We-| Ukraińską  reprezentacyę parlamentarną |ctwem, nie poniżaniam konkurenta zdobywa 
dług uwiadomienia szefa sztabu admiralicyi wyodrębnienia Galicyi, to rząd w |oedznaczona patentem tutka „Morwitan“ 
marynarki zatopiono na morzu Śródzie-|tej sprawie powodować się będzie wyłgą-|powodzenie i wpelni zasłużone oby watelstwa 
m nem 6 parowców i 8 żaglowców o ogól-|cznie interesem państwa. W spra- | wśród szerokich warstw konsumentów. 
nej pojemności 35.000 ton, w tem dnia 17.|wie zwołania parlamentu rząd niezmiennie FABRYKA TUTEK 
| lutego uzbrojony francuski parowiec _„A- |trwa przy swojem programowem oświadeze- | STANISŁAW WOŁOSZYŃSKI w KRAKOWIE, 
w TE ne b a 
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bojową. może nąwiszać Z nini ko- | ZZ pięta? 
respondcucyę za pośrednictwem |] {fpi i 
„-iosu Narolv*. Sy e 2933 P 
Na pazadzia posre) wiki: g Fdszim Gdoraem | 2,4 [s W 
przy Bosy Orirwenym Kocpin, m Sitokkoł. | SEMP ISa 
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mianowicis: „Gnzecie Polskiej, m „Daienaultky Ki- 
Jomrtin* „Kuryerze Nowym”, „Nowym Kuryerze 
LTitowalsiw”, itn droga dostaje się do rak adressia. 
Odpowiedzi I listy z Posyl zamieszczane w tych 
pismach drukujemy bezpłatnie, Z uwagi na 
doniosta społaczna znaczenie tego jedynego 
| pawnego dèis środka korespondency! obliczy- 
liśmy ceny możliwie nainiższe, a mianowicie: 
p Pierwsze 24 słów kor. 4. Każde następne 10 słów 


kor. i, przy powtórzenia całości nie przekra- 
== 50 słów kor. 3, ponad 50 słów kor, 4. 


oresponderńcyz*" zamieszczamy |odynia po në- 
i P dosłaniu gotówki. 


mieszkań. — Krzyże 


. — Ferstrony, Figury 
. — lustra ścienne 1 toaletowe. 


Rodzina Własa Gudro, który przed wojną w 
Rydze mieszkał, donosi, że jest zdrowa, zapytu- 


ie ieszka? 1339 
je o niego, czy zdrów, gdzie mieszka 


Rodzina Stanisława Kisłołka, gub. Warszaw- 
ska, powiat Sochaczewski, gmina Młodzieszyn, 
wieś Budy Stare, zawiadamia, że zdrowa, pros: 
a wiadnmość n nim. 1386 


| “Iraak | Aleksamiaz Lewartówicz z Białego- 
| moku, zawiaiuniają Markuss Kaczynera w Bo- 
goročsku, gub. Moskiewska, że ną wszyscy adro- 
j wi, proezą o natychmiastowo wysłanie pienię- 
dzy prze pana Fels — takżo DE 


— Szopki Bożego Narodzenia* — Obrazki 


do książeczek. — Medaliki, łańcuszki srebrne i metalowe 


świętych z dczewa i mas 


Poleca; Różańce kokosowe i szklane. 


Prków, Gsorgigwskz 8, Łukaszawicz Janina 
Zborowska pinla do Was w jesieni, uradowana 
Btzymaną wiadomością. Ludwikostwo zdrowi, 
»— Wężykowaka Wola — chłopcy także Tomek 
służy pod Warszawą. Mieszkanie | willa otrzy- 
mały się. My wszyscy zdrowi. Zosia ma córkę. 
Mija umarła. Dowiedźcie mią o Janinie Pietkia- 
icz w Humaniu i o Kazlu Anteckim w rez, 


y. — Obrazy do kościołów i 


Leokadya Muszyńska zawiadamia syna Stani- 

pława, lekarza 130 kurskiej drużyvy 22 bryga- 

da. Gosudarsko-Opołczenie, to jest zdrowa. 
Janusz w domu. Cała rodrina zdrowa. Proszę 0 

i A wiadomości. 1385 


Apolonia Napoleonówna Medyńska, Warsza- 
wa, Krucza 10, poszukuje Grzegorza Jerzowi- 
i eza Harabugę w czynnej służbie, obóz 50 dy- 
wiz. piechoty dGiełoproizwodkiel. Jestem zdrowa, 
bez roboty, mama i siostra umarły. Przysalij pio- 
| między -— odpiaz możliwie szybko tą samą 4l 


TO- 
ma 5% 1882 
ł 
5 
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do zawieszania i stawiania. — Listwy na ramy 


Janina Rokicióska, Warszawa, Waliców. 25, 
proai o wiadomość tą drogą, Kazimierza Majaw- 
„aklego w Mockwie, Preczystienka 10, co robi, 
gizie Janek? Pracuję w miejskich sakołąch, rs- 
rabium 150 rub. miesięcznie. Zbysiek wyrósł na 
Indnego chłopca. 1833 
-~ <Teotila Wonsala, Warszawa, Krochmalna 44, 
u Zofii Lewir skiej, zapytuje o swoją matkę An- 
żoninę Worsula, która 20 czerwca iui r, wraz 
s dwiema córkami, Bronisiawą | Maryą do Roeyi 
wyjochala Proszę bardzo o adres. 144 


b Anna Galecha, Lebiedzie, gmina Sterdyń, za- 
pytuje o Stanisława Gałeckiego w Rydze, 164. 
Wołópolzki pulk piechoty, 8 komp., czy Żyje, 
co się £ nim uzieje, W domu wszyscy mii 


RAKOW, 
l. Stawkowska 4. 


viz -a-vis Hotsiu Saskiegs. 


0 wiadomość u Wacławie i Zofii Matyerkiewiðt, 
oeiutnio w Petersburgu, następnie w Moskwie. 
Co się z nimi i Młynowską drieje, czy żyją? Tu- 
taj wszyscy zdrowi, Uprasza Polski Komitet w 
Moskwie r Pererstiirgu o odszukanie | powiado- 
mieniu teh. u 1402 


Wielmożną Czarmocką z Kut nad Czeremo- 

È mam upraszam 0 doniesienie, czy żona z dziećmi 
` sdrowe | gizie mig obracają? Czy gospódarstwo 
w człości | czy w gronie matki, sióstr mieszka- 

ja Lewicki Viodzimierz. 1489 


Bolesław Glowacki, Warszawa, Żytnia 11, za- 

= potuje zsrząd latryki „Gerlach i Pulst w Cbar- 

p ja, czy ryb jego Ryzzard Głowacki żyje i 

f sdrów jest Odpowiedź proszę tą samą c”, 
| i 


Jozel Staoczuk, Wola Rasztowsks, poszuku- 
Je Jana S'sucraka, który został w czerwcu 1915 
roku Jo Rusyi zawleczony. cetatolo był w Czu- 
gujewie. Upraxram każdego, ktoby coś o nim 
wiedział, o wiadcmość. 1410 


= 


Ludwika Wojtowicz, Latowicz, pow. Nowo- 

Mińsk, zawmidamia slertanta Franeitzka Wojto- 

wicza, 4 arja czynna. Polaki Legion, że otrzy- 

- mała wiadra 'ść przez „Głoe Narodu::, Wszyscy 
ł są zdrow! | tyją. 1400 


k 7 Huberta "Nowak, Warszawa, Zgoda T, prosi 
| 
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i | ktyszniejszę i najoczczędniejszą z islniejących podręczników 
| 
| 


KOLOS NARUDUOA « dnia 18 Warda 1617 rok 
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Księgarnia i skła nut | 


l S$. A. Krzyżanowskiego w Krakowie 


poleca : 74 


wobec wzrzslającej coraz bardziej drożyzny jedyną najpra- 


kucharskich 
ESLA EMET KODIARÓA 
] ESEZ 
ż z iłustracyami i kolorowemni tablicami } 


Maryi Ochorowicz-Monatowej 


Książka ta odznaczona na wystawie hygienicznej w War- 
szawie w 1910 r, obejmuje przeszło 2200 skromnych i wy- | 
twornych przepisów gospodarskich i kuchennych z uwzglę= 
dnieniem niezbędnych warunków odpowiedniej dysty oraz 
kucha! |arskie]. 

Wydanie trzecie znacznie pomiększcna 20—51 tyriącq. — Nadzwyczaj 
niska cess E. 8, z przesyłką pocztową K. 05). — Wyzyłkę oskuiecznia 

się za radesłaniem należytości lub za pobraniem pocztowem. ii 


NASIONA BURAKÓW: 


B- 


pastewne pastewne pastewne cukrowe 
„Eckendor żółte _ „Eokendarf ozerw." „Kamut“ 
K. 175. K. 175; K. 160 K. 109. 


Ceny za worek 60 kig. bruttonetta, loco Kraków. 


| NASIONA WARZYW: 


Buraki ćwikłowe egipskie . , . . , K. 15 za 1 kig. 
Marchew jadalna „amsterdamska* . . K. 70 za 1 klg. 


Marchew pastewna . . . . . = K.42 za 1 kig. 
Kapusta głowiasta „Sława z Enkhnizen K. 60 za 1 kig. 
K. BUSZCZYNSKI & ST. BURTAN 


Import — Export — Spółka z ogr. odpowiedziainością. 
Kraków, uł. Easziowa 17. 
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Fotonlastikon 


do sprzedania 


| lub wydzierźawienis. 


Bliźsza wiadomość 
w kancelaryi adwokata 
Ura Lachsa w Krakewie 

Grodzka 60. 425 


Wdowa 


inteligatna, w średnim 
wieku, znająca się dobrze 
na kuchni, aa gospadar- 
stwie domowem i wiej- 
skiem oraz szyciu bielizny, 
poszukuje zajęcia zarządu 
domem, pensyona em, naj- 
chętniej na piebanii. Żgło- 
szenia przyjmuje Adınini- 
stracya „Głosu Narodu" 
pod: Sumienna praca. 
442 


Dom 2 ogrodem 


w Prądniku Czerwonym, 
przy trakcie warszawskim 
3 pozoje, kuchnia, stajnia, 
pół morga ogiodu. 
Wiadomość: Kratów XVIIL 
ul. Warszawska L 56. 
S24 


Jisiyi! zaaryalty 
poszaknjo posady. 


Zgłoszenia przyjmuje 
Adrpinistracya PGłosu 
Narodu* pod: »Sub- 

stytute. 423 


y e 
6 raina 
Rządca rainy 
Obeznagy z admiaisiracyą 
dóbr, z dobrem: 4wiadec- 
twami, przyjmie posadę 

u zanych obywateli. 

Adres: H. S, posie restante 
Sivpnka, dil 
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JĘZYK NIEMIECKI: 
część L lub IL Kor. 6.—, 


JĘZYK FRANCUSKI: 


część L lub U. . K è=, 


JĘZYK ANGIELSKI: 
część L. . . a K 86—, 


JĘZYK WŁOSKI: 
ek L. . K6—, 


=. 


Bamouczec »Argase opracowany został na pristawie zne- 
tomitej motody Antona dla osób, która pragną posiąść prakty- 
ezag znajomość olegch Nsriów, a nie moga korzycinć s nauki 
w apecyalnych instyłucyach języków (Ansona, Berlitza i t d.). 


Brmovczek »Aryuse podaja materya? naukowy a zakrasu 
tycia codziennego systematyczńie | to tylko w takich dozach, by 
uczeń byt w sianie łalwo i trwaie przyswoić go sobia. Uczący się 
przez cały etas nauki nie oatrafia na żadna trodnosci, a dzięki 
szybklia postępom w kierunku praktycznego władania językiem, 
zuamiłowaoi uczącogo się do nauki stale wzrasta. 


Samouczek »Arzus< zzjriuje się nauka wszeckałronyde, 
uwzględnia bowiem zarówno konwórnacyą, fak i grumntyk”, 

Do nabycde w większych księgarniach lub Składzie 
głównym Stanislawa Gołdimana w Krskowie, ol. Szew- 
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Za przozyikę poleconą liczy 
Prospekty wysyła się bezplatnio. 


dak: 
TRAWY (mie. niyay II. ©) 
BURAKI pzstewne 
MARCHEW pastewną 
a KZ RC 


KONICZYNY 
PRZELOT 
SERADELLĘ 
ESPARCETĘ 


dostarcza w najlepszej jakości 


Na żadanie cennix.' 


Siła konceptowa; 
pierwszorzędna, 


władajaca biegle językiem poiskim 

I niemieckim, o ile możności zeg 

studyami prawniczemi, potrzebna § 
do instytucyi publicznej. 


Zgłoszenia pod literami B. R. należy prze- 
syłaó do Administracyi pisma. 414 


NOWENNA 


najskuteczniejsza 


|do M, B. Nieustaj Po- 
| mocy w Kolga tolic- 
M | kiej Dra W. Miłkowskiego 


(po 60 h, I po K. 1:80 ozd. 
opr.). Należytość” z gI 
w znaczk. poczt. -= Porto 
swykłe 10 hal. polecone 
35 h. osobno. 320(2) 


św. Sebastyana 16, L p. 
PORI l ke 
419 


ska 17, (if. p., Instytut języków Ansona), 


à 
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Rolniczy w Krakowie 


Płw 


Umeblowane, 


alektrycznia oświetlone mię- 
szkania, złożona z 2 pokoi, 
przedpokoju i kuchni, 


ni. Batorego 7, |. p. 


jet zaraz do wynajęcia. 
łoszenia na miejscu od 
10—121045—5 420 


ZGUBIONO 
LEGITYMACYĘ 


na pobór mąki, wystawio- 
ną na nazwisko prof, H. 
Rudzka, — Znalazca raczy 
zwrócić za wjiagrodze- 

+ niem, 418 
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i Ka Jana Gląba, Skład 
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suche, trwzłe, pieniąre się 5 klg. z opakowaniem | 
40 kor. I 45 kor. Muciełka od GU hal. szlusa. —; 
Prosz:i do prania ©! hal. Proszki do rąk 20 hal. 
Pasta „Oobiu” 1 luz, K 290. — Wazs ina, szmir, | 
szczotki, ba ogi, sznurowadła skórzane, paniei „szmir- | 
gel“, guziki patentowe, cynkowe, zatrzaski itp wy- | 
syła il. DEGLESEM z)oilna.— Oferty dia Kuoców na. 

żądanie. 85% | 


zorzędny soak i or 35 
ych w kużidej iloswi dust i 

i 
tasya | 


4] BY KUC | 


Kontes. przez Wysokie c. k. Namiesluiciwo 


Biuro pośrednictwa 


w kupnie, sprzedaży, wydzierżawiania mająt- | 


ków ziemskich i realności, zajmujące się s2- 
nacyą majątków ziemskich 
J. M. Niewiadomskiego, 


aasar. gedmetry tyw., kinia egzam. i zapnys marty sąłwego, 
przy uł. Józsia Szujsióego l. 7 
~= (róg ulicy Krupniczejy 878 


o 


VEDYKAT ROLNICZY 
LWÓW, SLOWACKIEGO 16  :-: 


dostarcza: 


kosiarki Doeriuga 


źniwiarki Doovinea 
grabiarki że czne 
roztrząsacze do siana 
siewnik] rządowe į gznkorziił 
phai 
rony 
keionatory 
Gdzrywacze io iraa 
GATNITUNY, MMŁOCARNIE 
część! zapazowi ja m sia źuwiwaych należy 
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Zarząd dóbr Krasiczyn 


wydzierżawia OJ i. lipca 1917 r. folwarki 
Zurawica dalua 377 morgów, Małico- 
wice 406 morgów, sześć kiloraeizów od 
Przemyśia, słacya kulsjowa w młejsen, oby- 
dwa folwark jako jedua dzierżawa. 
Folwark Tarvawce około 450 morgów 
z gorzelnią, 6 kilometrów pd Przemyśla. 


laformacyj udziela: 880 
Zarząd dób“ Krasiczyn. 


Chorąży pułku piechoty 

zielona wyłogi) który dnia 28 Grudnia 1916. 

hal x chorążym. kawaleryi pocłągiem por 
spiseznym Wiedeń-Kraków a opuszczając po- 
ciąg w Krakowie zabrał przes pomyłkę jego 
szablę, zechce łaskawie ową szablę (szablę, 
kawaleryi, grawiaturau »Josef v. Rodakowski« 
z podaniem dywizyi, brygady Í odpowiednich 
dat, która jako pamiątka przedstawia wielką 
wartość! odesłać w zamian za szablę p. p. 
pod adresem: Lt. v. Dłageszowski, IKomdo 


der Rayouszentralenp, Czysta 17. 8% 


a 
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sapnis bez mycia. 
sce OLKAEN 


którego nieszkouliwość tH!a bielizay stwierdzono 
urzędawnia. Do tabycia: 


| w „Związku Miewiast Katofloki:17, ul, Szczezańska L. 11. 


Í w „Zwlszku exoromicznym* ul Szawska L. 21. 
4. 


NA WYCZERPARIU 


Potrzebne do rozważań wielkoposlnych. 404 


„Wasza wisra w Boga a wojna" — 10 apologetycznych 
kazań Ks. Dra Jatscha, prof. Uniw., przekład z niem. 
łówny: Gebethner i Spółke 
w Krakowie oraz wszyktkie księgarnie poiskle, Cena 
Kor. 250. O Ich wartości pozwalają wnosić różne re- 


KUPUJE 


najtaniej wypada za pomocą seda 
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„Pak ian 
parent Ei Kaspar N 
PA DAEA A L 5 
me. Lreriy do tiy p: 
ałków Ou! 
w Lublinie, 


sk; 


Tas Pae. 
Pokoje, Giai 
prywairna 
Karmelicza 46, II p. 


nu praw”, 
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krowy mleszae 
1 
do sprzeramia 
Kawiory 7, otok toru 
gi igk aehan 


Kupuję i 
sprzedają 


złoto, srebro, brylanty 

płacąc najwyższą cenę. 
Zaktad reparmiyńrzowsaki 
j jubilerski 126 


zef Gyantlawicz 
Kraków, cl, Stankowska 24 


dom XX. Em>rriów 


lązyki: 162 


£.ngieiski 
Francuski 
Niemiecki lit.d, 


Poreatki,Konwersacyp,Gra- 
mntyka, Korespondencya, 
Literatura. Lekcye osobne 
1 zbiorowe od „5 koron 
miesiecznie, 


IAPTUT ARGONA 


ui. Szewska 17. 


Automatyczna 


Palapka nA SZCZYTY 


g. 5'89, na myszy R. 4—, 
Chwyta bez nastawianif” 
do 40 sztuk przez jedną 
noc -- nie pozost”wia o- 
doru i nastawia Sọ sina, 
Pułapka na robactwo „Ka- 
pia“, niazczą“a przez je- 
dną noc tysiace karakonów 
i szwabów K 370. Wszę- 
dzie naji pszy wyitik. Li- 
czne podziękowania, Wy- 
syłka za zaliczką. Porlo 
kal. Dom eksportowy 
Tintner, Wiedeń 11/68 
Neułingqassu Ne. 26. 


Ważne dla Pań! 


Materyały bławatne na 
sezon obecny sprzedaja 
po niskich cenach 


„KRYSTYNA” 


Kraków, Tartowsku L. 5. 
parter obok pl. Groble 
S3u 


$óRa Bodowiaio = rremskwa 
w Tamse 
ROW 


TEF 
i wszeikio drzewo Dido- 
wlano. — Oferty przyjmuje 
Dyrekcya Spółki pośrcani: 

ctwo wykluczona, 882 
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Koncypienia 
otas wprawnego mune 
danta poszukują no- 
aryusz Grodyńskj 

w Krakowio. 
B + 
HERE 6 2AL; 


Szczególna okazya ! 


Znakomite lokacya kapi- 


„Karania poruszają zagadnienia zasadnicze, | $819: — Interes drenwny: 


nad których rozwiązaniem każdy człowiez cywilizo- 
waay szczególnie dzisiaj się zastanawia. Zalełą kazań 
Jest, oprócz wielce interesującego tematu, lekkość 
formy i przystępność rozumowań; ło też ta książka 
powinna slo znoiaźć w ręku każdego, kto tylko zasłana- 
wlio sią nad *, (li. Kuryer Codz Nr. 180, 1018). 
„Przekład polski jest bardzo staranny, poprawny I pū- 
toczysty” (Gazeta Kościelna, lipiec 1916). „ = 
czenie bardzo dobre, nie przypomina bynajmniej czy- 
teinikowi, żo praca ta była pierwotaie w innym niż 
fe języku ułożona” (Głos Nnrodu Nr. 168, 1816), 
podobnych zalotach piszą: Kuryer wiedeński, No 
Głos wlied? Nr, 30, 1816 i ine. Dochód z kaz 
przeznaczony na polski zakład sieról wojennych. 


Szkółki w Podhercach 

obok Stryja, 402 

Juliana br. Brunickiego | 

polecają się uprzejmej pamięci. —. 
Cennik na żądanie darmo i opłatnie, 


iils rey ZE 
majątku ziemskiego 


Zgłoszenia mne pod A. B. do Administracyi 
plac Głosu Narodu", 415 


Wydawnictwa „Giom Narody“ Ap, p ogu Odp. =» Redaktor odpowiedzialny i naczelny Roman Woyosgăski =» Drukamia „Głosu Narodu" x. Krakowie po zarządem Romaną Forks, 


W środkowej Galicy! oie- 
daleko wlacyi da 


kolej, 


Biemieradskiego 23. 403 


Osoba * 


umiejąca dobrze goto- 
wać ł znająca się da- 
brze na chowaniu drobiu: 


Do wynajęcia od 15 mar: 
ca lub od 1-go kwietnia 


3 POKOJE 


umshlowane 


nie od11-tej do t=tej popok 
407 
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